
Wyd, Cena 5 złotych Z całego kraiu nap!ywają meldun!{f 
o ~odejmowaniu zobowiązań długofalowycn 
WARSZA WA. Z całego kraju n"lpływają meldunki o masowych ,wbo­

wiązaniach długofalowego wspólzawoLnictwa. podejmowanych VI' odp(» 
wiedzi na apel górnika tow. Wiktora Markiewki. 

KATOWICE. Szczególnie liczne gadą skrócić o 50 proc. czas postoju 
zobowiązania podejmują na śląsku maszyn i urządzeń mechanicznych, 
hutl'icy. Robotnicy dwu wydziałów a Wilhelm Krotofil zapewnił, w imie 
huty .. Ko3ciu5z1w" ::obowiązali się nin pl'acowników wydziału elektryc2;­

, podwyiszyć produkcję w lutym, mar- nego, że urządzenia energetyczne u~ 
cu i I(\vie~niu łącznie o 7.700 ton w trzymane 7,ostaną na najwyższym 

I 
stosunku do średniej wyt.wórczości w noziomie. 
roku ub. ' . Zobowilj7;ania długofalowe podjęli 

, Gdy !,fZodownicy pracy Teodor II- również robotnicy huty ,.CzGsto~ 
,1d i Alojzy Ha~~1a składali to zobo. chowa", 

Organ KW Polsk.ieJ ZJednoczoneJ Partii Robotniczej I wiązanie w imieniu zespołów, przy- ŁóD2. W zaktadach przemysłu ba~ 
. jęci zostali dlugotrwałą, owacj;;l ca· wełnianego, lm. Józefa Stalina, ogo-

.. ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~_.~~ łej załogl. ~ imieniu robotników od· 

(147) l
lziałów pomo~niczyc~ ślusarz. Paweł łem 20 zespołów nowej tkalni podję· 

ROk II. Rzeszów - Przemyśl - Krosno. 10 luty 1950 Nr 41 Aptyka zobowJązał Slę ze sWOJą bry- ło zobowiązania długofalowe, Przodu. 
jący zespół najwyższej jakości Wa~ 

dawa Majewskiego zobowiązał się 

_Z~p_r_o_~_e_8_U_8-:--:.;..p_i_e.;.cg_a __ R_o_"_in_e_a_u_1 u,spó'nikóu) Bułgaria uznaje 
Demokratyczną Republikę 

Vietnamu Wywiad francuski posługiwal się 
przyśpieszyć wykonanie planu rocz~ 

nego o 2 miesiące. Ponadto członko­
wie tego zespołu, zapowiedzieli pod­
nlesienie ilości primy i extraprimy 
z 72 do 80°/0. 
Wyróżniły się również swymi zo-­

bowiązaniami prządki Daniela Cieś~ 

łak i Maria Sk6rka, które postano­
wiły, produkując przędzę wyłącznie 

najwyższego gatunku, wykonać do 

'SOFIA. Minisler spraw 7ugranicz· ludz-.... bez o," ....... zyznq 
:!Iych l3uigarskid, lI.epubliki Ludowej I . ••• • .' ~ .. ' 
"'ystusuwa! do lIl'nlslra spa\\ zag::!: 
l1IiC7.lIyrh l)emukra,iycznC! BepublJkl . , , ~. . 
Vielnamu lIuan -. ~tlll - Zlama pismo SZCZECI N. Galena agentow francuskIego wywladu 
i'la5ł~JluJąrej lreś~l. . . w Polsce - w której nie lJrak białogwardzisty i członka 

Rtąd lIut!:ar~kleJ ~epubllkl Ludo· " Hitlerjugend" - przewinęła si.; w czwartym dniu procesu, 
wej polwi"rdl:3 odbiór odezwy pre· d l' . S·l W' I S' . 
ty,Ienla I)('mokralyrznej Republiki prz~ "eJ,!n()wY~ł ,. ąue~ h 0JS 'kowyml w

B 
I(dzczeclOlC, . ze-

Vil'lnamu Ho Chi g i\Jlllha l t4 ~łycz· znaJąe m. m. O USt owumac wwe o'nsu a al' et zorgamzo-
nia Hl50 s'. z prop~zycją ski:~~,wuną waniJ. podsłuchu telefonicznego dla celów szpiegowskidl, a 
do wszy~iklch rząduw w spra, le na ' także o przygotowywaniu gl'llotu pod sabotaż, 
wiązania sł,,~unków d~'plolllaiyclnych . , 
1l re'puhliką Vietnamu, Pierwszy staje przed sądem świa-

Rząd Bulg:ml,iej Republiki Lurlo· dek Mikołaj Grzybowski. Jak oświad· 
'\!lej po rozpHlrzcniu tej odezw)' po· cza, łączyła go z Robineau praca VI 
sIanuwił uznać rząd Dcmokratycl!1l:J wywiadzie. Bywał VI mieszkaniu Ro­
Repuhliki Viełn.qmu i nawiązo, ć t bineau i otrzymał pd niego szereg 
nim stosunki dyplomalyczne. zadań. dotyczących robót fortyfilta-

Patrioci .tvbetańscy WI1!Wają chińską armi~ ludową 
do t.vyzwolenia Tybetu 

rF:KJN'o Jak d,}n0S ,\gt>n'·.ia No-
wych Chin, naJwyżsl\' aq.:nn wl:ld1.y 
duchuwnej ; świeck iej tybel~rlczy" 
k(~w , l:W' icszkl;j'l<'ych prow ili;:j<: 
Cling - ihi - .. P"!'CZel'l Kamilu Li· 
dzo" ~ wysłoSowa? do przt!wodni· 
cząCf'go c'!'nlra!neilD Rząd!! Chiń­
!rkiel Hrpul,liki Lu(lowej Mao rsc' 
Tunga i dn duwódl'v nac7.c,hwgo !l r· 
mi lu{\owt>j Czu . Tch',a d"C (lCSl<:. w 
kt,\re; oświaricza, że sta'l'C lIa I'~elc 
ludu 'Ivb('tłiń~k iego. by wwóldz,j alał. 
I armią ludowlj w wyzwolC'niu Ty­
bt-łu 

Depesza stwierdza, że projekt 
wydania przez W/a(\l~ ur,~~(hrJacfJ , \':' 
Lassie Istoli('a Tvhl'lIlI '- 7\\' "" ' <" 

doort'j woli"' do 'państw obcych, ma 
!la f!'lu ooprwanie TvbclU Hl ('",,11 ! 

:t3pTZt'rłania go impl"rialislllm , 
",Tybel stanowi i!!tegralną I:: zo;śe 

Chin - :l'Iwienlza d€'pes1;a. ,les! 
lo fakt. llzlH:ny przez en'ly świal. -
Fak! ~en uzna j~ r(l\vnicż luc! lybelall­
ski, kl()r~' uwaj,n się, za jeden z na· 
rodów <:h:11. Znrillarv Włarlz, urlQ' 
dujących w LAssie. stanowią zamnch 
na całość terylm';lllną i sowl'rennnść 
Chin i Sil sprżcf;zne li wolą ludu t y-
b€trdlskiello, , 

.. 'V imj(>niu ludu tyh(: tań~kic/»,) -. 
glosi d~ lej depesza ~. - \\'zyW~ my <lo 
natychmiastuwego \\'y~lanj:l ooc'l-zis­
łów armii ludllwl'j \V celu w\zw,",e 
nia Tybplu oraz ultunięd9 ~h'ml'nl<\w 
reakcyj,nych i agen!f)w imperializmu 
!, Tybetu. Przyrzekamy. że wspM 
d7.ia-łają~ 1. armią IU,hwą,' ~!anlpm:v 
!""l czele palrio!ów rvh~h"l~k;eh ora7 
poprowarlzimv hlcl lybetuilski do wol 
lInśd i pCltąc-7cnia Chill~ką H('lm­
b[iką . Ludową"· 

Strajk górników USA 
dowodem bo owości amerykańSkiej klasy robotniczej 

cyjnych na pewnym odcinku wybrze­
ża oraz informacje o stoczni szczeciń­
skiej i lotnisku wojskowym, a miano­
wicie: rozmieszczeniu hangarów, skła 
dów benzyny, rozmieszczenia :fortów 
it.p. 

Informacje te przekazywał osk. 
Rachtanowi, który go zaprowadził 
do Robineau. Świadek przyznaje, że 
IV tym czasie, pragnął wyjechać za 
~Tanicę i z zeznań jego można wnios­
kować, że okoliczność tę wykorzystał 
Robincau do wci.ągnięcia go do pracy 
w wywiadzie. 

Wicekonsul Hardei: 
pouczał szczegółowo ... 

Z kolei stawiają pytania adw. adw. 
Maślanko i Wiąeek, poc1.ym zeznaje 
dwiadek Zbigniew Grochowski. Rów­
nież i jego naldanlnno do pracy szpie­
gowskiej, hidżąc per3pcktywą wysła­
nia na studia do Francji "w ramach 
wymiany studentów polskich i fran· 
cuskich". Trufanow ośmielał świadka 
do tej pracy twierdzeniem, że infor­
macje szpiegowskie są potrzebne de, 
legacji francus~ie.i do ONZ, żądając 
r6wnocze~nic informacji o transpor· 
tach kolejowych 7. maszynami fabry­
cznymi i żywnością oraz o lotniskach. 
Trufanow oświadczył świadkowi, że 
w razie jeg'{! nieobecności może się 
zwrócić do Robineau. Pos'lał go rów­

UOSKWA. Dziennik .. Trud" słwier­
d~a, le strajk 400 tysięcy górników 
w SI. Zjc,IJJ()r:1!Ollyl'll;est uóstym t 
kolei VI C:!J~ll oslalnich " 1111 ; żr wal· 
ka rnhollll-,"w amcT\'knńskich na· 
l>icrll coraz ostrZE'js~cgo charakteru. 

nież do Bardet, ktÓl·y pouczał świad· 
ka szczegółowo w jaki sposób można 
ustalić numer danej eskadry lotni. 
czej. Gdy świadek, według swego o­
świadczenia, wzdragał się przed wy_ 
'wn:miem poruczonych 1nu zadań, 

denjOrlstrowal wyraźnie W:!Irosl bojo· Bardet oświadczył: "wy, Polacy, u-
wego n;lstllwienia amrrvknń~k i,>\ . 

GÓnlicy - pisze .. Trud" - odd3W~ 
na nalrźl\ do liczby na ihl·z\Vzi:l~d· 
niej wnnkiwanvch rlholniki'tW!l' 
m .. rvk~ń'sk'ich. $wiadczą o ty'" m. 
in. ol/tllsl.One VI' roku ub : o~łylll przc?' 
Związki Znwoclowe Górników clane, z 
klórV("h wynika, te w ciąqu o',l:llnicł1 
19 lat ilość zablłYńh, rannveh i in· 
waliclów w przemy51e w!;'~I.,\\'ym SI. 
Zjedno('zon~'ch wyniosła 1.21){) tys. u· 
sób. lIuść robotników znbitych i 
rannv('h w kupalniAch USA w t·ią~u 
l"ólłnra roku podczas oslollli~i woj­
IIY świałowej była wit:ksza od slral 
w ludziarh. pClnlf'~ionvch w tylll sa­
mym okresie przez am('rykań ,~l:ic si 
ty zbrojne. 

Wnika lZ<'>rników w USA _ . pod-
kreśla .. Trud" jesl wymownym 
~wiaddwem wzroslu ruchu ~"l'a jkJ' 

wego i pogl\'hiania się konfliktów spo 
łecznych w SI Zjronoczonych Ro­
botn;(:y amerykańscy wbrew zdrn­
dzl('('kim· machinacjom i lamistraj­
Kowej takl)'ce - kierownirlwa nmt' 
rykRń ,~kif'gn mrhu znwoclowp;{o co· 
raz zrł('('\'dllwqniej wkru(,7.~ją na dro­
gę watki k łll~n\Vej, WlI ik i prl<,r' wko 
grRh' "7.rzp,I Ort'nsy\\'i .. m'o llo[>Il1i , pr1:c' 
CiWKO rp~kcji i pOO7.C~RCZOm ",nje" 
nym. Strajk górników, który za· 

. ., • . tniecie tylko dużo mówić, a jak do 
klasv rcbolnl(,7.l'j ci\?szy ltlę ~orą"ą :~ze~o Drz~'jdzie to nie chcecie wyko-
sympatią Z!lFl\wnn (,) ,! ~ pr~('1\ HI'" ,,'. r -u • ' 

, I ., I k...' ,ac, USA, jfl.k I cn ego S\Vla ł\ - ,)uCty, 
"Trud". ~wiadek zetknąt się l: Robineau i 

Masowy ruch 
partyzancki 

'W Korei Południowej 

na żądanie prokuratora rozpoznaje 
.g'0 na ławie osk!irżonych. Następnie 
lwiadek zeznaje, źe Rohineau doma, 
~ał się także od niego wskazania 0-

Jób, które zechciałyby przerzucać nie 
1egllłnie ludzi przez granicę. 

NastępllY świadek - Ni.emiec __ 
Kurt łlaumgart, ;:: zawodu !lzoier, 
7.eznaje po niemiecku. Mówiąc o 
Słupsku, używa nazwy niemieckiej 

PEKIN. Agencja Nowych ::hin po Storp i dopiero n~ ostrą uwagQ prze-
wodniczącego u;i,ywa pl'IlwjrHowej wołu he się na pra~ę POhl (lrl:OWO. 

kore~{j~ką, (lonosi o wzp.l!lżonych 

",aikach partyzullckich w całej Ko­
rei Poluclniowej. \V .ciqgu grud!lia 
ub. roku od(h:ialy partylanckie li· 
cząęe około ~;-, tys. ludzi stoczyły 66:1 

potyczek, Woi~ka marionetkowI'go 
rządu Korei Połucłn:nweJ straciły o· 
koło 2 lys. żołnierzy . 1)65 iolllie-r1.Y 
wzięto do niewoli . . 

Agencja Nowych Chin zwraca uwa' 
gę na śdsłl! k·oordynację działalności 
pJlrtyzRn'c'lw ze \V1.magaj!jC'ą się lIla_ 
le akcją chlopów. wysl<:pu!qry('h 
prz!'ciwko rekwizycjo", wraclz 1\0-
rei T'oltHlniowcj. !luch chłopski KCl' 
r\'i Połudnlnwej - !twirrdza Ag0n , 
cja - puybiera cbarakler masowy. 

Tlazw}' miasta. 

świadek zetknął się ~ Drouet, przy 
nosząc do jego zaktadu aparaty l'a­
ii owe do naprawy. 

Dl'o~e~ wciągnął go do pl'UCy 8zpi<:l­
gowskleJ przy 7.asto:,;owaniu znanej 
metody obietnic ułatwienia wyjazdu 
zag~'anicę, do N ;i)I\lh,,, 'lachodnich, 
gdzte BIl\llngal't ma rodzinI;!. W ZII­
mian za to llat.ądał informacji doty. 
~zących jednostek wojskowych, z kt6 
rym!. Baumgart mógł łatwiej się ~ty­
~,ać Jako kierowca, II. mian.: l'ozmiesz 
~zenia kos~ar, magazynów munduro­
wych, żywnościowych itd. W toku tej 
współrracy B '~umL,art doatarc:&ył Dra 
:Jetowi danych" dotycl:/lcych pewnego 
''l.tllbu wojskowego. komen!lantów te . 
~o sztabu; ilości oficerów i osób cy· 
wilnych, produktów przywożonych z 

majątków wojskowych, a Drouet dnia l lipca rb. po 1850 ton przędzy 
wszystkie te dane skrzętnie notował. 
Baumgart nie taił przed Drouet, że ponad plan półroczny. Jadwiga Fur-
od 1938 r. należał do "Hitlerjugend". manik zadeklarowała wyprorlukowa. 

Z kolei staje przed sądem Niemka nie w tym aa'mym czasie 1259 kg. 
- Valesca Edith ViIbrandt, przy ja. l),;,;ęrky najwy:;szego gatunku ponad 
ciółka Drouet, z którą żył od 1944 plan. ~ 
roku. Podaje ona, źe jest go .. ; podynią 
domową i krawcową, VilbrF.ndt. po- WROCLAW. Wśr6d pracowników 
twierdza, że DrDtlC~ wciągnął do pra. państwowej żeglugi na Odrze pierw­
cy szpiegowskiej Klimczaka, Nikola. szy podjął apel Markiewki maszy­
jewa, Matuszka, Maciąga i Baumgar- nista holownika "Bolko", który zobo. 
ta. Osoby te ViIbrandt poznała w wiązał Się przepłynąć cały okres na­
mieszkani.u, które zajmowała w3pól- wigacyjny bez przęstoju w sto~zniach 
nie z Drouet. Po,mała tam r0wnież i warsztatach. Podobne zobowiązania 
wicekonsula Bardet, . który po raz podjęły inne załogi. 
pierwszy zjawił się w mieszkaniu KRAKóW. Górnicy kopalni "Ar­
nl'ouet w 1947 roku a następnie i;ur" w Sierszy _ Szymon Kadluczek 
przychodził w .'cgularnych odstępach 
czasu. i Franciszek Kadłuczek zobowiązali 

ViIbrandt poznała Robineau póź- się wyrablać ze swymi zespołami 
nym latem 19'48 r. przyszedł on do przoz okres 6 miesięcy 142 proc. nor­
mieszkania Drouet, kŁóry powiedzia ł my. Oprócz górników wyróżnili się 
swiadkowi, że j~st to z~s~ępca Ba:. swoimi zobowiązaniami brygady Kra­
?ct v.' pracy Slpl~gO'Y3kJeJ,. Pod~bn'ę , kowskic~ Wytwórni' Utz"'dzeń K _ 
Jak BaumgartOWI Trufanow oblecał. .' .. omu 
wy,jazd do Niemiec, Bardet obiecał IllkacYJnych. Brygada Edwarda S~ra-­
ViIbrandt wizę do Fr:lncji. Również ka wykona swój plan roczny na 
Klimczak przychodził do Drouet i trzy micslące przed terminem. a 7 i 1-

Vilbrandt ,~id~iała jak te~ bs~atni ~a nych brygad \\iykona plan p6łroczn' 
wa.! mu plenlO,dl,e. DOWIedzIała mę . ,. . '. )' 
też, że Klime7.ak jeździł J'ówni~i do na nllCsląc plzcd termmem . 
Robineau. 

(Ciąg da/sz1l na 8tT. ~) 
Frezer Edward aoftman, zobowi~. 

zał się wykonać 2QO proc. norm)'. 

Naciągnięte "zwycięstwo" Bidauli 
GENEWA. Jak donoszą I Pary ta, 

we wtorek po południu premier Bi. 
duult stanął przed Zgromadzeniem 
Narodowym, przcdstawiając nowych 
członlców gabinetu. 

Po deklaracji pl'emiera, potwier­
dzające,j dotychczasową politykę rzą­
du, wywiązała się ożyw:ona dyskusja 
zakończona głosowaniem nad wnios­
kiem, przedłożonym przez m. r. p. 
radykołów i tzw. niezależnych, któ­
ry wyr3ża premierowi 'Votum zaufa­
nia, 

Wynik głosowania stanowił praw­
dziwą katastrofę dla Bidault, który 
zdołał zebrać nie więcej ponad 1:3 
głosów. Jeszcze nigdy "większość" 
rządowa nie okazała się tak nikła. 

Za premierem padło 230 głosów, 

przeciwko 186, podczas gdy . 208 de­
putowanych wstrzymało się od gło­
sowania lub też nie wzielo w głoso­
waniu udziału. 

W ostatniej grupie deputowanych 
znaleźli sie również socjaliści. Przy~ 
czyny wstrzymywania się socjalistów 
od głosu były analogiczne z powoda­
mi, które skłoniły ministrów śFIO 
do ustąpienia z rządu: nacisk mas 
ludowyOh, próbą ratowania resztek 
wpływów wśród dołów partyjnych i 
próbą niedopuszczenia do jedności 
działania realizowanej Vi c:ora1: szer­
szym zakresie przez klasę robotniczą. 

Wynik głosowania w Zgromadzeniu 
Narod"wym wywołał duże porusze· 
nie W kuluarach parlamentu. Obser­
watorzy polityczni nie rokują rządo· 
wi Bidault zbyt długiego żywota. 

. Lud włoski uczcił pamięć 
zCTn[ord8wanych robołniłtów Modeny 

RZYM. W c3łych Włoszech odbył się we uwal'-
tek .. ii ~ m:nutowy strajk dla u<:zcze-nia pamięcł 
'Jfi:Jr krwawych zajść W Modenie w dniu 9·go sty­
cznia rb. 

Koleje pr7.erwnły na 5 mlnlIt prllcę. W czasIe 
przerwy w prac)' kiero\\'n ~ cy komitetów labryet. 
nych. czcząc pnmlęć poleglych o prawa roho:ni-
Cle, domagali siQ ubrania winnych j polożenia 
kresl! tcrroro \\'i policy jllCIllII. 

Ht'>wnoc1.cŚn ie rozpoczęto sllbskrypcj(' nn runoon 
fH~,jn0C~ dla. r~d z in ofiu'r gWllłtów policyjnych. 

. , \vło?kl ZWląl~k Purłyzalllów ogłosił opel do 
w,h'y~r~l\;h ~"(),lch cztonk,?w. .wzywaJllc ich do Jok najak'ywniejueg() 
poparCIa . walkI w. obron'c żyCIa I wolności .obywateli. . 

!lodz:.ny robołl~:ków poległych w ' osłatll1lch mas:1krllch pollc:yjnycn 
~ręczyly przC\~.odlwlq~em,U Izby Pos ~ów Gton<:hiemu i przewodnicz'I<,emu 
~Cll:llu Bonoll\l ('mu p~,ycJę., dom:\~ając się położenia kresu łc.rror')\vi po." 
Ilcyjn Cl)lll oru~ ukarania \VllJlIvch g\'faltów i masakr. Pelycja 7.11:111 pOl!! 
łym .przeslrz('l!a~IR prze t wł3t1zp przepisów konstyłucji, gWllrall'lujących 
bCZpleC7.el\s two l wolnośt' obywateli. 

(~R .zdję~lll. Sekretarz .Generalny Parlli Komunl-stycznej Włoch low. 
Palnmo fogllałh. pnemawla podu •• pogrlebu ollat w Modonie). 
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Z procesu szpiega Robineau· i wspólników I ~~~ 
(Ciqg dalszll ZE! str. 1) 

Prok.: Jakie świadek odnosi wra­
zenb: ny inrormacje te dotyczyły 
spraw wojskowjch1 

świad.: Tak jest, były to tajemnice 
wojskowe. 

Po tych pytaniach adw. Wiącka, 
które ustalają, że Viibrandt omyliła 
się co do nazwiska jednego z bywal­
ców Drouet sąd wz~wa następnego 
~wiadka. 

Mówił, że winni to być przede wszyst- Drouet potrzebował iudzi:l\ partii, :3.000 zł i zażądał w zamian za to 
kim tacy, którzy nie mają "długiego licząc na to, że mogą mieć łatwiej- "usług" szpieg~)\'łskich. św:iad~k 0-
języka", znajdują. się w trudnych W:l.- szy dostęp do różnych wiadomości.- trzymał zadanie dostarczema mfor­
runkach materialnych i należą do Drouet poszukiwał pracownika PKP macji o pewnych majątk~ch r01!lyc!1 
PPS lub PPR". w Słupsku, który mógłby mu dawać i stacjonujących tam Jednostkach 
Według wyjaśnień świadka Gaston stamtąd informacje. wojskowych. 

A t , l lk·· b· ~wiadek Zygmunt Kiljan stwier· gen ow wer łowano wsze Im. sposo anll dza, że w 1948 r. Blaustein vel. Bor-
Zachęcony przez Drouei, świadek fonistka ze Slupska, oświadczyła, ii kowski zaproponował mu przystąpie-

W zasadniczej 
• sprawie. 

W "Słowie Powszechnym" r, dnia, 
9. 2. 1950 :r. -~ ukazał si~ artykuł 

Polecenie 
organizowania 

podslucltu 
telefonicznego 

zwel'bował kolejarza Ludwika Ma- Drouet zapraszał ją wraz z Klimcza,. nie do współpracy z francuską siecią 
tuszka oraz niejakiego żukowskiego, kiem na audycję radia brYLYJsKie.go, szpiegowską. Blaustein vel Borkow­
który oświadczył świadkowi, że ma by mistępnie pewnego dnia za'.li:OpO- ski mówił wówczas, 7..e wiadomości 
zamiar wstąpić do partii, z zamla- nować współpracę wywiadowc;:ą. szpiegowskie przekazuje do konsu­
rem wzbudzenia zaufania i uzyska- świndek, która kształciła się we latu francuskiego w Szczecinie, gdzie 
nia stanowiska, które dałoby' mu Francji, sbżyła wielokt'otnie za tłu- pracuje jego "kolega". świadek do­
wgląd w akta personalne. Drouet'a macza przy rozmowach między Klim- starczył Blausteinov.; pieczątki · i · pt. IIZasadnicza sprawa" 21 którego 
bardzo ten nowy agent zainteresował tzakiem a Drouet, a także wicekon- blankiety urzędowe PUR~u. W pÓ1.- . t " . . k' k 'j 'zamieszczamy fragmen y • i _ jak mówi Nikolajew- otrzymał sulem Bardet. Ten ostatni osobiście meJszym o resle za 'omum <owa. 

. $wiadek Teodor Nikołajew opowie­
diiał. · sądvwi, że uciekł po rewolucji 
Październikowej z Sewastopola, gdzie 
stu!iiował w carskiej szkole kadetów, 
do 'Serajewa w Jugosławii, a tam pod 
k iel'u1\kiem emigracyjnych specjalis­
tów wojskowych, m. in. gen. lejtnan­
ta Adamowa, przeszedł wyszkolenie 
w 0·sr6dku bia,łogwardyjskim. Następ­
nie wyjechał do Francji, zaś w cza­
sie . wojny d9stał się na ziemie pol­
skie, gpzie już pozostał. Nikołajew 
posługując się łamaną polszczyzną 
oświa·dczył, że za przyrzeczoną mu 
przez Droueta wizę wjazdową do 
Francji, zgodził się na współpracę z 
wywiadem francuskim. Najpierw Dro 
uet a później sam wicekonsul Bardet 
zażądali od świadka, /j<tóry pracował 
jako technik na podele w Słupsku, 
aby zorganizował podsłuch telefo­
niczny. Nikołajew - jak WYJasnla 
- nie wykonał zlecenia "tylko dlate­
go, że bał się i nie miał dostępu do 
głowic telefonicznych". Dostarczył 
natomiast Drouet dane o rozmiesz­
czeniu punktów telefonicznych w 
jedn~m z powiatów woj. szczecińskie 
go. Zarówno Bardet jak i Drouet żą­
dali od Nikołajewa danyrh o rozrriiesz 
deniu jednostek wojskowych, nu­
merach poczty pr~')wej itp. "Drouet 
mówił mi - ze7.11a:e świadek - że 
8ą mu potrzebni pracownicy · PKP. 

on od Francuza polecenie, aby utwier dawał Klimczakowi wskazówki, dot~'. Blausteinowi, JaKą ilość mięsa do~ 
dzil żukowskiego w jego zamiarze czące zbierania informacJi wojsko- starcza. się pewnej jednost.ce woj1;ko- · 
wstąpienia do partii, a w związku z wych, gospodarczych i politycznych. wej. 
pewnymi obawami, które Żukowski Rozmowa ta miala przebieg bardzo świadek Chrząszczew::;ki zeznaj~, 
wyrażał co do związanej z tym "kom gwałtowny i - jak wyjaśnia ZieJiń- że Drouet organizował w Słupsku 
Promitll.CJ·i" przed emi~racyjnym 0- ska - Barder. . używał obelżywych 

•. ł' dl l . . Kl' k l Towarzystwo PrzYJ'aźni Polsko-FTan-
środkiem dywersji _ Drouet uspo- s ow a pr<llynag enla Imcza a (.0 
koił go oświadczeniem, że "on sam zbierania wiadomości szpiegowskich. cusk,iej. Towarzystwo to istniało 
poro7.mawia z Bardet, aby ten zawia- Następny świadek Roch Wojtas zaledwie kilka miesięcy. świadek 
domił centrum emigracji Francji o rozpoznał na lawie oskarżonych jako prezes tego towarzystwa roz­
istotnym celu wsblpienia źu1(owskie- Drouet i Klimczaka. świadek ten ze- wiązał je, ponieważ wydały mu aię 
go do partii". świadek dodaje, że is- znał, że w 1()47 r. zawarł znajomo~ć 
totnie "tak ?ostało zrobione". z o~k:a1'Żollym Drouet, a' za jc:~o po- podejrzanymi częste kontakty oskar-

, d' t . k l B '. żOllego Drouet II konsulatem fran-Drouet proponował za pośrednic~ ~re mc wem z wIce onsu em aro)._. . 
Bardet dowiedziawszy się, że świa- cuskim. Członkami tego towarzystwa 

twem świadka żukowskieg-o i l\Iatusz- dek znajduje się w bardzo ciężkim byli również osk. Klimczak i jego I 
ka nabycie krótkiej broni po niski~j położeniu materialnym wręczył mu przyjaciółka Genowefa Zielińska. 
cenie, a także zmierzał do uzysknma 
kontaktów z grasującymi w okolicy 
bandami. 

Bandyci z podziemia 

"Gaston Drouet mawiał - zeznaje 
dalej Nikolajew - że trzeba się przy 
gotować do wojny. Powjedział. że 
będ7.iemy uprawiać sabotaż - ja u 
siebie na pO(,7,cie, a Matuszek i Żu­
kowski na kolei. 

byli bardzo Ił :ltrLellni Rabineau 

Wyja~nia.iąc hliże,i swe kontakty 
z wicekonsulem Bardet świal!ek ze­
nał, iż zetknął się z tym szp:egicm 
skierowany pr:r:ez Drouet. Bardet na­
mawiał go usilnie do zorganizowania 
podslllchu na stacji tclefonicznej w 
Słupsku. 

Zeznania obciążające Bielackiego 
złożył świadek Bronisław Mazowiec, 
który' służył razem z oskarżonym w 
Wojsku Polskim do paździcrnika 

1914 r. Wbrew wyjaśnieniom Bielac­
kiego, złożonym na wczorajszej roz­
prawie, świadek stwierdził, że Bie­
lacki, stacjonując na terenie woj. 
rzeszowskiego, nawiązał kontakt z 
bandą terrorystyt'Zno _ rabunkową 
"Pancernego" i począł namawiać ko-­
legów do ucieczki z pułku do bandy. 
Wkrótce Bielacki i świadek uciekli 
i br'9i1ią w ręku i p;zystąpili do ban­
dy wraz z którą brali · udział w 
trzech napadach na działaczy demr>­
kra tycznych i funkcjonariuszy M. O. 
Banda dokonała trzech morderstw 
na członkach partii politycznych. 

W związku z zeznaniem Mazowca 
sąd przesłuchał dodatkowo oskarżo­
nego 13ielackiego, który przyznał się 
do. dezercji z bronią w ręku. Przy­
zllał również, że wstąpił do bandy 
"Pancernego", zaprzeczył natomias~ 
jakoby brał udział w "większych na· 
padach". 

świadek Genowefa Zielińska, te'.e-

'.: .~' .Pod ··l1laltiemkrvt'lld iSal1łlllrvły1d 
:' . . ' 

Obrady Plenum 

Przew.: Oskarżony brał więc u­
dział w mniejszych napadach? 

Bielacki daje odpowiedź twierdzą­
cą i dorzuca z cynizmem, że podczas 
tych napadów nie ,zamordowano ni­
kogo, ale "zadawano tortury" trzem 
działaczom politycznym. 

Prok.: Czy' oskarżon~· ·Rob·ine~a, 
(Jrosząc OSkarżonego o skon taktowa-I 
nie z podziemiem, wiedział do kogo 
się zwraca? . 

ZG} Zw. Zaw. Dziennikarzy RP 
WARSZA WA. w tych dniach pod 

przewodnictwem red. Henryka Lu­
lti'eca odbyło się posiedzenie plenum 
Zarządu Głównego Zw. Zawodowe­
go Dziennikarzy R. P. z udziałem 
delegatów wszystkich oddziałów 
związku. W obradach uczestniczyli 
rówmez przedstawiciele Wydziału 
Prasy I Wydawnictw: KC PZPR -
red. tow. StaszewskI I red. tow. 
Chaber oraz przedstawiciel prezy­
dium CRZZ '- tow. Wojciech Po­
k.o.ra .. 

ta Bieruta o opIece nad koresponden­
tami robotniczymi i chłopskimi. Sieć 
korespondcntów rohotniczych i chlop 
skicR stanowi już poważny czynnik 
spoleczny w wymianie doświadczeń 
i osi~gnięć w walce z wrogiem kla­
sowym, w krytyce bol!jczek i braków 
_ stanowi również poważną choć ni<, 
wyzyskaną rezerwę nowych kadr 
dziennikarskich. Stwierdzając, żeor­
ganilmwanie i rozwijanie ruchu koreo 
spondentów robotniczych i ch!ollSkich 
jest jednym z najwl\żnie~szych ~adań 
zwią7,ku i że problem ten do.tąd nie 
zn:Ha7.ł nalciytego wyrazu w pracach 
organizacli związkowcj. Zarząd Głó­
wny polecit prezydium Związku 
zwil.'kszenie wysiłków w tej sprawie 
i postawienie tego. donio.słego zada. 
nia na porz,dku dziennym. żbliżają­
cego się krajowego. zjazdu". 

Zapytany o później~zą działalność 
szpiegowską oskarżonego Bielacki('o 
go, 8wiadek podaje, że Bielacki spo.­
l'ząctzał ' plany lotnisk, od niego zaś 
żątl,:ł dostarczenia planów pewnego 
lotmska, mostu oraz danych o jed­
nostkach wojskowych. Od stryja 
świadka oskarżony żądał wiadomości 
o transportach kolejowych. 

Osk.: Wiedział, Że byłem w orga­
nizacji podzłe.mnej. Wiedział o · tym 
również osk. Blausteln. 

W odpowiedzi na pytanie obroń<;y, 
osk. Borkowski vel Blaustein za~ 

przeczył temu ostatniemu oświad-

c7.cnlu. 

Na tym rozprawę 

dnia 10 lutego 1950 r. 
przerwano do 

KonstytuCja Stalinowska i radzic-
cka ordynacja wyborcza sta-

pracujące - przy wy!Nwaniu kandy­
data do parlamcntu - mU$lą z/ożye 
kaucję pieniężną lub powołać się na 
kilJi.u poro;czycieli. W Anglii np. za 
każdego kandydata sklad·a się kaucję 
w wysokości 150 funtÓwsztcrlingów. 

. Referat oceniający dotychczasową 
pracę Związku i wytyczający zada­
nia, jakie przed Związkiem stanęły w 
świetle uchwał III Plenum KC PZPR 
i Pleńum CRZZ, wygłosił członek 
PrezydIum Zarządu Głównego, red. 
to.w. Wiktor Borowski. 

Nad referatem rozwinęła się oży. 
wiona dyskusja, w której udział 
WZIęli przedstawiciele wszystkich od­
dżiałów żwiązku, a także w imieniu 
CRZZ ' tow. Peitora. Delegaci oma­
wiaU 'samokrytycznie dotychczasową 
praC!; swych oddziałów. 
. W wyniku dyskusji przyjęto jedno­
myślnie 11 uchwał określaj:jeych 
najWażniejs7.e, aktualne zadania .zwią 
zku. Uchwnły te głoszą m. in.: 
. • ,Podstawowym warunkiem czujno. 
ści wobec obcych i wro)tich wpI,owów 
~ral 6pełnienia zasz .. ,-.:ytnyeh i odpo­
wiedzialnych zadań, .jllkie stoją pned 
dziennikarstwem polskim, jest ooj­
uałoś«! ldeowo- polityczna d1.iennika­
ua. Dlatego najważniejszym zada­
niem Związku w ohe~nym okresie 
jelit praca nad nodniesieniem pozio. 
mu ideowo- polit.ycznej!o omz nad 
właFriwym doborem kadr dziennikar­
skich". 

Wyrazem zdecydowanej klasowej 
linii związku jest uchwała w sprawie 
stażu dziennikarskiego. Uchwała 
stwierdza, iż praca w przedwojennej, 
niemal w całości reakcyjnej i anty­
robotniczej prasie nie może' być mia­
rą stażu dla dziennikarza Pol~ki Lu­
dowej. Zważywszy, że Związek Zaw. 
Dziennikarzy, powstały na klasowej 
podstawie ideologoiczne,). jest zaprze­
czeniem treści ideowej i orgoanizacyj 
ne,; przcdwoiennrrro syndykatu, uch­
wllła Zarządu Głównego m:naje za 
mi:uę stażu dziennikar:r.y wyłąc7.Ilie 
prRce w demokratycznej prasie Pol­
ski Ludowej. 

W powiązaniu z ogólną akcją szko­
leDiową · prowadzona będzie spt'Clal­
na .keja przy~otowawcza dla ara1ikan 
t&w. którzy Ilonndto po weryfikacji 
mO!':ą być zohowi~zpni do jednoro.cz­
fteJpralctyki w "rasie n07,astolerz~ej. 
POdk,r~lając role s7.l<ol";etwa d:llen· 
njl(arskll'l!"o. Zarząd Główitv WYSU' 
nął tlO"tutat stworzenia WYllziału 
Dżł""nil<al'l'l< ;('~o przy il'!I"ej z wy!­
szye" UC7.elni warszawskich. 

Szczególny nacisk polożony jest na 
działalność organizacyjną związku. 
Uchwały poddają krytyce dotychcza­
sowy stan i styl pracy związkowej, 
oceniają go, jako niezad:lwalający i 
stwierdzają konieczność dokonania 
przełomu w tej dziedzinie. 

nowiłą pra iv d·z i wie denll)kratycz-
ny >'yskm wysuwania kandydat"'w 
na d"[lu:owa,nych. Zgodnie I a.rty· 
kulem . I ·H Konstytucji ZSRR . 

"prawo wysuwlłnla kandydatów 
przysługuje or~lłniZBcjom społe-
cznym j stoWIł1'z~'szcniom ludd 

pracy: komlllll~I~'cznym organi-
zacjom partyjnym, związkom za-
wodowym, 8\,"'d7-!t'lnlom, IIrglł-
nlzacjom m/ndzlt'ży, stowarzy-
szeniom kulturalnym". 
Prawo wysuwania kanrlydatów na 

oeputo;wanych do Rady Najwyższej 
- stwierdza artykuł 58 "Zarządzenia 
o Wyborach" - mają UMwno Cl,,"' 

lralne organy organizacji .sp·J!erz­
nyeh i lollowarzysz!'ń Indzi rra~y, jak 
i ich ()o(łdziały rcpuhlikańskie, kra­
jowe. ohwodowe i rejonowe, og(+ 
ne ·zehrallia ro.hotn:ków i urzl;"dni· 
k,)w w prze<lsi<:hior,twach i i·nslylu· 
cjach. żo.lnil'rzy w garnizonach, o­
g,llne zehrania chłopów . w knlcho· 
zach, robolnikó~ i urz~dników sow­
chozów - w sÓ,,·chozaeh. 
Według ordyn31.'ji wyborczej, do 

Rady Najwyższej ZSTlH może zostać 
wysunięty i wyhrany każdyobywa· 
leI, który uko!1l.'z}'ł 23 rok życia I 
posiada czynne prawo wyborcle. 

SZNegkollslytllcJi burtuuzy jnych 
prokl"mllje rzekomo. suwen'nnoś~ 
nar/xlu, faktyczni!' je<lnak SUWC"l'en· 

ność la - to kla~wa suwercnnllśl' 
bllrżunji. '\v ordvna~jach wvbnr­
.rzych k·rajów kapitalistycznych u­
stanowione zostały wszl'lkie m07.liwe 
cenznsy (n~l1ko\\'y. majątkowy, cen­
zus zamieszka.nia itp.l. za pomocą 
których hurżlIazja odsuwa ma,y lu· 
dowe od uczestniczenia w Sopra \vach 
p3ń~two\\'ych. 

W tych dniach prasa doniosła o mt 
wym składzie parlamentu egiv~kie;:". 
Kogóż re'T>rezentu ią ci depuhiw311i'i 
W liczbie id. znajduje się Ił p.:i­
szów. 58 bej6w, 73 obsz~rllik(,.v, 15 
przemys:o,,"ców. 45 . ku.pe<;w, 1\2· praw· 

W warunkach 
prawdziwie demokratvcznych. 

narody ZSRR 
wysuwają kandydatów 
na deputowanych 

do Rady Najwyższej 
nik6w, 2 inżynicr6w i 7 dziCnni·ka­
rl'j. W par:a.menci~ egipskim nie za· 
stad·a ani jeden robotnik, ani jed.,.l} 
I}racnjący chłop. 

W krajach kapitallstycz·nyeh ~'y-

. "Zarząd Główny z głębol<ą wddę­
aa_~ pn1)muje słowa Prezyden-

Uczestnicy plenum stwierdzili, iż 
,·",alizacja podjętych uchwał jest rę­
' : ojmią oczyszczenia związku z nalo­
tu obcych, międzywojennych trady. 
cji i prlekształcenia organizacji zwią­
zkowej w organizację nowego typu, 
uzbrojoną w niezawodny oręż mar­
ksizmu- leninizmu i zdolna do kształ­
towania nowego - ideowego i społe­
cznego oblicża dziennikarza polskie­
go. W krajach burżuazyjnych masy 

bory odbywają s;ę w al:no!>fef.1.e .1.a­

cię!ej walki klasowej. W prz~;w;l'ń· 
slwie do tello. wyb<>r~ w ZSHI\ Qotł­
uywają się w atmo~r~ru wspó/pra.· 
cy robotnik6w, cłlło,,\"v, inteli·gen· 
cji, . w atmosrerze wm icmnega zau­
fania, ponieważ w ZSnH !iie ma 
kapitali5tów, n:e ma ;)b~zarnik'Jw, 
nie ma wyl)'sku . i nie ma komu wy­
wierać naci~'ku na naród f>O lo, by 
sfalszowa~ jeso wolę. 

,,?swiadczenie min.istra W01ski~go liM 

tjeidzil! ,.Caritasu", pDtwicrdlaj~ce 6~u 

nov;;sk,\, 'l.a}~t'! Vi óswiauc1.cniu ~ dni. 

~>O ITIor"' ub. r. przedstawia wyraźnie 

!~sa<ly. którymi kieruje sit \ . kier()"(ać ., 

się ·bedzic rząd ['olski L!!dowcj w po:i-

tyce w s~"sunku do kosdola kalolickicgc, 

w Polsce. 

i:asady te 3tw.nai" podstaw~ <io ure' 

~c,m i pai~~:~wem. Fodsta\~a ta f)prnWad~ ;1 -' 

3;. ~ do zap!!wnienia realizacji njczb~dnydl 

~ .sktuall1YcIJ. wymogów r~cj i Glar.u p~t· " 

~"ki -oraz do p04Jzanowan.ia Tc!igijncj nie .. :: 

r.a.]eżnośd kości ola. 

~ :'"I ·-. iĘ. ahy prohir.m kn ., c,stal wreszcie ': 

;-, Ilwi;,:::aoy, zw:; ;i; y\Ysz;; nn szcli.'ką opinie 

(1 ) :15 ~:at()lir.kich i r zc.'; i! dnclll)wiel1slwa. 

i.::óre widz<! ni·.:zLQd:"l konieczność ure-

gulow a:lia s '.oSl:nkÓVl pom i ~dzy !,oŚ";o· 

1cm i pań :S l wem. jilk 'również l: uw~g! .:' 

ja slereg wydarzeń, które świadczą o : 

{;: yr" i~r..i akcji elemenl';w wrogich Po.I- ., 

$ce Ludowej, zmicflając?'ch d{) m;!cenl~ ~ 

stosunków w kraju, do roznicca.Dia jak. 

I!ajwi~kszej ilości konfliktow. 

Episkopat, rcprczcnlujący kościół .. I 

· Polsce, nie moie nie doceniać konierr. : 

!1:>śclpolytywncgo rozwlq~a!)ia p.rob:e- ; 

· .J;~ ·s(o·~~n~'.\; ' ~~~dzy' · Jii,~~iul~m a pań- . 
· st .... cm, jak r6wntd nie mm. uchylić ~lę · 

od wyraźnego uznania poslulalów racj! .. 

stanu wspólczesnej Polski. Problem ten ' 
(rzeb. wyrainie o<!dzielić od 2agadnien ~ 

doktrynalnych. 

Szerokie kola katolików w Polsce da­
JO\ wyraz swemu "l~bokicmu pragnkni;" 

,,-by ostateczne ures·ulowarie 'losunków 

m;~dzy kościołem ! panstwe..'TI nutlłpi!o 

iak naj"ybci~j. 

Wymaga tego bezwzględnie koniecl. :. 

"OŚĆ historyczna". 

"Zarządicnie o wybora...:h do Rady 
Najwyiszej ZSfm" ZOhOWl'lzuj" or­
ganizacje, które wysuwają "andy-. 
dala na depu!owancgo dl) Ihdy Naj­
wyższej ZSHH, do pnC'dstawien,a 'W 

okręgowej komi.sji wyhorc1:ej doku­
ment6w ~'ymienionyrh w artykule 
&1 Zarządzenia. Dokumenty te . 
to ' protokół zebrania. na którym wy­
snnlęto kandydata na deputowanego 
oraz wyra·żenie przezeń zgody na wy 
stawienie kandydatury. W protokó· 
le mu~ą być wymienione "'uystkie 
dane personalne kandydata. Zgo· 
dnie ! artykułem 64 Zarządzenia o 
Wyborach, dane personalne, wcią· 
gniętego na listę kand~,data, muszą 
być ogłoszone przez okręgową ko­
misję wyborczą nie pó1n:~j. ni! na 
2i> dni przed wyborami. Termin ten 
umożliwia wszystkim wvborcom po· 
znanie każdego kandydala. 

ROl1lorządzcnie o wyboral'h prze' 
widuje, że każdej or:;:anizarji. kłó­
ra wystawi/a kandydata, "'cią~l\ięle' 
go n:t listę. w okręgowej komisji wy­
borczej, jnk również każdcmu oby· 
watelowi ZSRR zapewnia się - zgo· 
dnie z artykułem 125 Konstytucji 
ZSRR - prawo agitowania bez prz?­
,'z'kód na rzecz tego bndvdc:ta \la zc· 
brani"ch, \V prasie i wszelkimi inny-
mi sposobn mi. . 

Wszystkie wydatki. związall~ 7. 

przeprowad7.cnif'm wybo.rów dó Rady 
Najwyższej zsnR - 7.go<l.nie z arty· 
kulem 11 Z~nądzenia o Wyborach·­
ponosi : państwo. 

Jak z powybzego wynłkll, system 
wyborezy w ZSRR jest prawddwir 
demokratyczny I zapewnia sr.('roki,· 
moi1!wośd 'wysuwanla kandydató~ 
pne~ eal)' naród. . . 

R. Smlrao1ł'_ 
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"NOWI:r-.;-y RZESZOWSKIE" 

Racjonalizatorski 
Jana Haj':luka 

6t!'. I ., 

pomysł 

Nasze d"oświadcze nia· w akcji podniósł produkcję SIJllIdzieJni Metalowców 
\V ~tye7.nh.l ub. roku powstala na 

terenie RZ<2s:wwa nowa placówka 
~półdzielcza -- Spółdzielnia Prac:>' 
Metalowo:'ów, skł2Jająea :-it; poczat .. 
ko':<,'o z dw.)ch tylko wa.rszt:1tóV,.'. 

Te zamówienia, a zatJ'm koniec:!:·· 
no;;ć usprawnienia produkcji i zwięk~· 
,'z8nia wydajności stały się bodźcem 
riO praey mcjonaiizą.torskiej. wyborów do władz partyjnych RacjonalizatoTl)m jest pracujący 
w war.~ztad€ Nr 3. ob. Jan Hajduk 
majster maszynowy, pracujący li' 

swym zawod.zie od 26 lat. Racjona· 
lizatorski pomysł Hajduka to zbudo­
wanie gwintownicy do t. zw. gwintu 
sznurkowego, okrągłego. Zastosowa­
nie tego pomysłu zmniejszyło cza,;: 
pl"odukcji gwintów przeszło dwukrot­
nie. 

'1'oczaca się obecnie kampania wy­
bo! elB' do władz partyjnych objęła 
w jarosła\vskim całą powiatową ()l'­

ganizację partyjuq, aż do gromadz­
kich organizac.)i włącznie. 
Akcję tą poprzedziła odprawa or­

ganizatorów, odprawy sekretarzy Kc 
mitetów' Gminnych i sekretarzy pod­
stil, Jwych organizacji partyjnych. 
Na odprawach tych opracowano ka­
lendarz wyborczy, omówoin? zagad~ 
Poienie obsłużenia terenu srodkaml 
!okomoc,li, podział pracy i odpow~e­
dzialność poszczególnych członkow 
Komitetu Powiatowego za termino­
we przeprowadzenie wyborów. Od­
powiedni terminarz wyborczy otrzy-­
mały wszystkie Komitety Gminne Y'­
celu należytego przygotowama s<ę 
do obsłużenia organizacji terene-
wych. , ' .. 

Dotychcwsov,,'Y prze\:neg aKcJl wy·, 
borczej n& naszym terenie obok pu­
ważnych braków, przyniósł również 
wiele osiągnięć politycznych i orga·' 
l11zacy jnych. 

Na fali akcji wyborczej rozkoły­
sano w całym powiecie codzienną 
pracę i walkę klasową prowadzoną 
przez organizacje podstawowe w gro 
madz;e z elementami kułackimi i 
\vfogiml. Ubojowiło to. członków 
Partii, podniosło ich świadomość po­
lityczną \V konkretnej walce o prze· 
budowę ustroju rolnego na wsi. Ta 
codzienna konkretna praca. wskazała 
cżłonkom organizacji podstawowych, 
jak nalezy wiązać zagadnienia gro­
madzkie w jedną całość I jak kiero­
w;'lĆ życiem społecznym i. gospodar­
czym gromady, nad;'lj<łc mu .WłdŚci­
wą treść polityczną. ZblIżyło to nasze 
szeregi partyjne do zagadnień ekono-. 
micznych wsi. 

Akcja wyborcza umoz1iwlła . rów­
nież wyeliminowanie z szeregów, Par~ 
Ui przypadkowych i obcych elemen­
tów. Partia nasza wz;nocniłasię no­
wymi aktywistami w gromadzkich 
O!"ganizacjach partyjpych. Obok,tych 
osiągnięć akcja wyb;'rczaddsłoniła 
szereg błędów l . wjl(aitifa; ;' -~e . cią­
ży jeszcZ€ balast minionego okresu. 

Zacznijmy.od kierownictwa powia 
towego. 

Na egzekutYwie Komitetu Powia­
towego nie poddano dogłębnej ana­
lizie działalności jarosławskiej orga-

Z HRIlJOW 
DEMOKQJ\C!)I 
LUDOWE:J 

CmNV 

PiERWSZA KONFERENCJA 
ZWIĄZKÓW ZAWODOWYCH 

W PEKINiE 
W Pekinie rozpoczęły się obrady 

pierwszej konferencji delegatów 
zy'liązków zawodowych. Konferencji! 
zwołana została celem. powołania pe­
kińskieJ Rady Związków Zawodo­
wych .. 

Obrady zagaił wiceprzewodniczący 
ogólno-ehińsklejFederacji Związ­
ków Zawodowych Li Li-san, zwra­
cając się z apelem o zmobilizowanie 
wszystkich sił chińskich mas pracu­
j"cych do odbudowy i rozwoju gos­
podarki Chin Ludowych i przekształ­
ce11'a Chin w kraj. rozwijającego się 
i k tnącego przemysłu. 

BUł_GAnIA 

ALEJA STALINGRADZKA 
W ,SOFII 

W związku z 7-mą rocznicą hl~to­
rycznej bitwy pod Stalingradem; Ra­
da Miejska Sofii postanowiła prze-. 
mianować jedną z centralnych aki 
stolicy bułgarskiej na "Aleję Stalin­
gradzką"· 

WFiGRY , 
. KUZWOJ RUCHU SPÓLD:lIEL­

CZOSCI PRODUKCYJNEJ 
W Budapeszcie rozpoCzęły. SIę obra 

eSy krajowej narady delegatów spół­
dzielni produkcyjnych i stacji maszy 
nowych. Referat o rozwoju spółdziel­
ni prOdukcyjnych i jego zadaniach 
na przyszłość wygłosił wiceminister 
rolnictwa Keresztes. 

Sieć spółdzielni produkcyjnych o­
garnia coraz szersze rzesze ~hlopstwa 
węgierskiego. Liczba spółdzielni pr.:­
aukcyjnych wzrosła w ciągu ub ro­
ku pięCiokrotnie. Na Węgrzech ist­
nieje w chwili obecnej 1520 spół­
dzielni prbr.lukcyjnych. Wraz .z roz­
wojem ruchu spółdzielni produkcyj­
nych, rozhudowuie się sieć śtacji /Tl'l­
szynowych, których liczba wynosi 
obecnie 221. ' 

nizacjlp"Ityjnej przed rozp\,c:zęciem 
akcji wyborczej. KiE ujawnicno sła· 
bych momentów w naszej pracy, 
wpływające na niewłaściwą organi­
zacjęiprzebieg wyborów. Brak było 
odpo\viedniej kontroli ze strony KP 
PZPR nad pracą organizatoróv.', brak 
pomocy i wskazówek dla nich. N8-
kręcono poprostu mechanizm i pusz­
czono maszynę \1; ruch. Brak było też 
dokładnej rl.okumentacji sprawoz­
dawczej. Na szczeblu gminnym KG 
PZPR są nada! jeszcze słabym og­
niwem. 

Niektórzy sekret.arze KG nie zaw 
sze wie:lzleli dokładnie o termi­
nie WybOI ów, tłumacząc się wielo­
ma sprawami; "wielką polityką". 
Tym mniej mogli o tym powiedzieć 
członkowie KG. Oczywiście, że w 
tych warunkach K.G. nic były bez­
polirednio transmlsją do organiza··~ 
cji gromadzJdch. Szereg zebral' na 
organizacjach podstawowych wy. 
kazało brak dyscypliny partyjnej, 
siabą frekwencję l m:lło oZywioną 
dyskusję· 
. Widac było jal{słabo wyrobione 

ideolologicznie w niektórych gro. 
madaf~h organizacje partyjne ule· 
gają gdzie niegdzie wrogIemu na­
clskowi. Np. w gminie Szuwslm na 
:n członków przybyło na zebranie 
wyborcze zaledwie 8 towarzysbV! 
Patrzyli nieufnie na delegata KP, 
gdyźna . klIka dni przed tym ku­
łacy obwieścili gromadzie, że ze­
branie ma na cclu odebrania im 
"wlasnośrj prywatnej". Tych pod­
szeptów słuchali nłeldedy i nasi to­
,warzysze. a Komitet Gminny nie 
potraf;ł ujawnić wroga klasowego 
i zdema5kować jego zamiary. Po­
.dobne zdarzenie m!:tlo m!f'j!'ce w 
groma.dzie Roldtnica (gm. Chłopi­
cc-), .gdzie na 41 człon~,ów przyby­
łona zebrhnle z:\ledwie 17-tu ..• 
W szeregu wypadkach sprawozdlł-

nia·sekretarzy sklecone są w czterech 
zdaniach, i nie mówIące:. o bolącz­
kach., gr<?ma~~"o dOJ;obku, osiągnię­
Ciach ' i : brakach orgap\zacjj.gromadz._ 
kiej. Z takich sprawozdań członel:i 
nie orientuje się w ca.łokształcie prac 
crganizacji pa:-tyjnej w gromadZie, 

Nie mobilizuje to i nie aktyv,.:izuje 
wokół zadań Partii na wsi i nie po­
budza;do walki o przeobrażenie wsi. 
Odpowiedzialność za to ponoszą VI 

dużym stopniu organizatorzy KP. kt6 
rzy nie dopomogli sekretarzom or­
ganizacji pods,awowych w opraco­
'waniu sprawozdań. Na niektórych 
zehraniach miast rzeczowej krytyki 

samokrytyki z działalności Partii na 
:renie wsi, ujawniają się tendencjf: 
,rzerzucenia ciężaru btędów na gmm 

ile spółdzielnie, S. Chł., na niewłaś­
ciwy rozd,iał towaróW, opału itp. 
Brak natomiast zdrowej krytyki ty­
czącej się roli Partii w życiu groma­
d), brak nakreślonych perspektyw 
przeobrażeh~a. Stąd wi11osd~, że na 
wielu organizacjach podstawow-ych 
nie przepracownno dbkl-adnie uchwa­
łv III Plenum KC I nie wyciągnię­to odpowiednich wniosków. 
Weżmy inny przykład z zebrania 

organizacji. podstawowej w PGR. w 
Surochowie (gm. Munina). Sprawoz-­
danie sekretarza szeroko j dokładnie 
mówi o ilości zebrall, posiedzeń, im­
prez itp. Nie wspomina natomiast o 
naj istotniejszym zadaniu organizacji 
pcdstawowej, o warunkach go~podar 
czych i politycznych w PGR-rze, któ" 
ry nawiasem m6wiąc szczyci się po­
ważnymi sukcesami zarówno na od­
cinku wspólzawodn;ctwa, jak i ogól­
nego rozwoju gospodarczego. 

W sprawozdaniu, sekretarz ani sło­
wem . nie wspomina o politycznyrn 
kierownictwie Partii w PGR-rze. 
Stąd wniosek: nasze organizacje pod 
stawmve nie umieją w wielu wypad­
kach wypracować wlaściv,ego stylu 
pracy partyjnej, wzorując się czę­
sto na pncy"KG, a te z kolei idą za 
przykładem KP. 

Jest to mechaniezne podejście do 
ak<;ji wybor~zej, gdyż brak analizy 
osiągnięć i niedomagań nie mobili­
zuje do usprawnienia pracy na wic­
Iu odcinkach. 

D.fldatnią cechą wyborów w pow. 
iarosławsklm jest wybór 'lowych 
ludzi do władz partyjnych. W pow. 
jarOSławskim występuje to w 70 proc. 

W tej sprawie wysnuć można dwa 
zasadnicze wnioski:' Pierwszy - to 
słabość ideologiczna dotychczaso­
wychsekretarzy, . na skutek braku 
opieki ze strony kierownictwngmin­
nego, CZy powiatowego. Stąd ugina­
nie się przed WTORą (.'(f,;itacją. Nacisk 
ten skoncentrował się ~zcze.C(ólnie 
właśnie na osoba<::h sekretarzy i po-

lrcgał na obrzucaniu ich mekiec!y !w- J ednak w~J\i.1tek niewła~(Oiwego 8<;0-

lumniami i oszczcrs,wami, na skutek sGn].;u ni('któl'y,:h 'l jej ~ałoż?cieli, 
czego, wymawlaJą się oni obecnie U"-U)::l),,:y<:h ;:·0 ~a pi.-y\\'atną. "póll", 
często od przyjęcia pono\vnej kan-! 
dydatury. 

Wniosek drugi jest ba.rdziej bu­
dującym. Rosną mianowicie nowe 
l.adry partyjniaJ.ów, szczególnIe w 
rejonie SPÓł.dzielń· produkcyjnych. I 
Np. wgromauzie i\1a.kowislw wy­
brano nowego sekretarza tow. Dzia 
durę, który pierwszy wysunął się I 
na czoło w organizowaniu spo'l­
dzielni pl'oduk4W,jnej. Ci nowi ak­
tywiścl, iniejatywą swoją i rozma­
chem przerastają starych sekre­
tarzy. W gromadzie Surochów W:1'­
brano na sekretarza organizacji 
podstawowej starSzego już tow. 
Goryla.. ldóry wkrótce po wybo­
rach rozpoczął szeroką kampanię 
za spółuzlelnią produlu:yjną. 
Dziś Surochówzorganizowała już 

spółdzielnię· 
W gromadzie Wysocko wybrano 

ponownie sekrei~'"Zem tow. Wit_o 
kowsldego. przewodniczącego spół­
dzielni produkcyjnej, który cleszy 
się ogólnym autorytetem i szacun­
kiem całej gromady. Na tym przy­
kładzie widzimy, że w wielu "3'­
padkach wybór nowych ~ud~i nIe 
był przypadkow". 

* Obecny stan akcji wyborczej uległ 
na terenie n:::szego POWhłtu zn;l.cznej 
poprawie na korzyść właścii.vego i 
I.vypracowanegojuż stylu pracy. 8y­
stematyczne odprav,-y odbywają się 
każdego tygodnia. Na odprawarc, 
przeprowadza się kontrolę wYkon,,­
nia, przy~otowuie się i Wyjaśnia rlal­
sze zadania kampanii wyborczej. Do­
tychczas przeprowadzono już \v 40 
procentach wybory do władz partyj­
nych .. 

Napods:awie wniosków, w:;Srciąg­
niętych z analizy błędów w dotych­
c>''ilsowei ak;cji wyborc<:ej, jarosław­
ska organ,lzacja Pllrtyjna pąystępyje 
db następnego . etapu 'uz'OroJoha . w 
aogatE( doświadczenie. ,. . . . . .. 

..STANISŁAW WOJCIK 

Ja·r!. [-(a}dltk, m,a,jste,' 'litn"z'IJ'nuwy 
-~'aej onalizato,' 

dochodowiJ, 
deficytowo 
czasu. 

l-'półdzielnia pracowała 
przez półroczny okres 

Dopiero reorganizacja, zarządu 
przeprowadzona nainterwenc.ję Ko­
mitetu Miejskiego PZPR, postawiła 
gospodarkę spółdzielni na właściwe 
tory i przyczyniłll, się do rozwoju 
spółdzielni. 

Stan posiadania spółdzielni wzrósl 
do 4·ch warsztatów, a jej obrót mie. 
sięczny po:lniósł się z 400 tys. zł. 
w roku ub. do 1.800 tysięcy w stycz­
niu b. r. Liczba pra.cownil,ów powięk­
szyła się dwukrot.nie. 

Spółdzielnia wyrabia obec:nie oku­
da budowlane z żelaza i met:1.li ko­
lorowych, armaturę nabiałową oraz 
prowadzi drobne naprawy dla insty­
tucji państwowych i sp6tdzielczych. 
Mimo trudności lokalowych i zaopa­
trzeniowych spółdzielnia podnosi sta­
le iłoM i jakość produkcji. 

O jakości produkcji, szezególnie ar 
matury m~białowej, świadczy fakt, że 
zamówienia spółdzielni na t. zw. kra­
nytrójdzielnie przy wirówkach, łącz­
niki i formy.do serów edamskich, 
;~łożyła za pośrednictwem oddziału 
CSlHJ VI' 'Rieszowie CentraTaCSMJ 
w \~,'arszawie. 

I>otychczas wykonanie serii 50 m 
na tokarni bez tej maszynki wyma­
gało 500 godzin. Obecnie po zast.p. 
sowanill tej gwintownicy wykonu­
je się tą serię \\'244 godzinach, co 
daje ;;krócenie czasu o 256 godzin. 

Wynalazek daje 11.328 zł· oszczęd­
ności miesięcznie a w stosunku roe:z:~ 
l1yin 135.936 z. . 

Obecnie ob. Hajduk wraz z kiero­
wnikiem warsztatu ob. Szalachą pra. 
cilją nad racjonalizatorskiin uspraw •. 
nie niem wyrobu form na sery. 
Bolączką w pracy Spółdzielni ~, 

ciężkie warunki lokalowe, które' nIe 
pozwalają na skomulowanie 4-ch roz­
rzuconych po mieście warsztatów, .co 
również usprawniłoby pracę. 

D-k. 

PfZedłerminowa wpłata 
zaliczki na podatek gruntowy 

i FOR 
Chłopi województwa rzeszowskie­

go rozpocz'lll jnż wpłaty zaliczek ns. 
podatek gruntowy i Fundusz ()szcz~d 
nościowy Rolnictwa. "'-

Na . uwagę zasługuje czyn rolni. 
ków gromady Huta Poręby, gmina 
Nozdrzec (pow. Brzozów). którzy po 
zebraniu gromadzkim wpłaclU zaliC'Z •. 
ki w 100 proc. . 
Również prezydium Gminnej Rad, 

Narodowej w Przeworsku zobowią~ 
z~losię'\\;plaćt~ ptzlm~rfutnowo za... 
Iicr.kipodatKu gruntowego i FOR-" 
na 1950 rok. 

PORADNIK AGITATORA 
-o w pracy agitacyjnej 

(Na marginesie broszury S. Sutockiego: 
"Gazela TO pracy radzieckiego agitatora") 

W lecie ub. yoku gościł 'w Polsce 
jeden z dziennikarzy amerukańskich, 
pracu..fący 'w piśmie znanego b'6la 
żółtej prG,sy burżuazyjnej-H earata. 

A meryka.ński dziennikaj';; v;idział 
wszystko naopak. Zwiedza.jąc War­
szawę, Bpost1'zcgl rozkopano,: jezdnię 
u zbiegu ni. K1'1iczej i .4/ci Gen. 
Ś?vieJ'czcws,l,:.iego ... 4.kura,t '10 tym 
i'ltiejsC'u rozszerzano nlio(' Knwza. 
Z boku insta.lowtr,no podziem'I.q. insta-.. 
lację wodociągowo- kanali.zacyjną. 
Dziennikarz heandowski znpisal 'I(J 

notatniku: "l<Varsza.jcQ, ni,: mu, chod-
ników"... . 

W jednym' z 'In'ia8t'!~?,:(!1c '/c8zcdl () 
godz. l6-tej do biuro, ZarZf7dn Mic.i­
skiego. (Jdzi", jest od·mistn: .- ia­
pytał woźnego - Sied;,;J v; (!O;"t~, jest 
"a. obiedzie - odpruł woźni.!. Amc/'y­
kanin zo,niSał: bunnist.r:: r;iccLi ... 

Wyda.waloby się, ż(; jest to nieS/i1.a­
czny Ża,7't. A jednaJ.,! Pro.sn bui'Żu[/,­
zyjna, zaMepionnff~ swej nienawiśc.i 
do wszystkiego coludDwe,! demo.kra­
tyczne, usiłuje naj bardzie bl.:durny­
mi kłam8twami ;r;ohydiić to Dczach 
swoich czy.telników nasz UBt?·ój go:;­
podarczy, 'rozmach i tempo. budownie 
twa, n.asz szybszy rDzwój ladturalny 
i j'o.Snący do.bro.byt materialny. Zna· 
ny z .niewybrednych kłamstw "Glos 
Am,eryki" podal nicdwwtto wia,uo.mośJ 
że uf Polsce ,1.Ł'szystkie kobiety muszn 
no.sić chustki, gdyi w :!:r;dnym sk/e: 
pie n'w ma/capeluszy ..• 

Celem wyrafino.wanych kłamstw 
burżucJ,zl/jnej prasy, radia i fi/nUt 
jest wzmDcnić ekonomiczne i poUty­
czne panowanie kapitału nad milio.­
nami pracujących. W imil} tych %/l­

sad bw·żuazyjn'i. dziennika1'ze, BtDją­
cy 'na służbie monopDliulwJlwająsu'ą 
tendencyjność pDd rzekomym pła.~z­
czykiem "u;o/l1ości i obieklywiz.mu". 

Lenin pi.~al' przed 50 laty; Kapi. 

talizm - przeistacza prasę w przed­
siębi01'stwa kapitalistyczne, narz-J­
dzie zysku dla bogaczy, narzędzie o­
szukiwania i ogłupiania ma-s prncu­
jących. 

"Prasa, rt przede w8zystTci,m, gaz(;­
f.y, odgrywaJą szczególnio donio8t(~ 
1'olęw żvciu ~vszystkich państw i na· 
,'odów i 1~' dzidalności wszystkich 
).J(/,hi pol'it.!lGznych" - tak rozpoczy­
na się broszura S. Sutockiego pt. 
"Gazeta w pTacy radzieckiego agita­
tora", która ukazała się nakładem 
wydawnictwa "Prasa Wojskowa." 

A tttor w p't"zeciwieństwic do bUf' 
i::/tazyjnych pis'fUaków nie ul(rywa i­
deowej tendencyjności prasy radziec­
Hej. Wprost pl'z6ciwnJe. Wskazując 
na, liczne p/>zykla,dll bu..rżuazyjnych 
pism autoi' demaskuJe ich pozorną 
"wolność" w slużbie 'I/w,wpo.listów 
Mc-Ca1-mików ,; HenrstóI1;. 

Z drugiej strony rtuJor podkreśla, 
u~onioslą 1·olę JYI·((,8Jf )'Udzieckioj, kt6-
1·(1, nie 'ukrywała s'wcJ roli organiza­
tora zwycięskiej Re1cohu:ji Paździer­
nikowc;i. W la.tach 1.1.'ojn:/, dO'lno.wej 
1HaSa radziecka, mobilizowała ma,sy 
ludowe do walki zinte1'we'drt1ni, zaś 
w okresie b~tdownictwa soejalistycz. 
nego i stalinowskich pięciolatek po­
magała w przeobrrtżeni~~ za,cofanej 
lto.sji, w potężny przmn'ysłowo- ko.ł­
chozov.,'Y k1·aj. 

Z niem7:iejszą b"1te.rgią prasa)'a­
dziecka 1,omag(;:ła 10 1'ozbicitt hitlel'Y­
zmu, jak (.ei; na obecnym etapie wal· 
czy D zwycięski 'l)-"arsz Iw kornunimw 
wio 

J dlatego prasa rad .. iecka w 8W0:i 
slużbie dla wielkie} idei Lenina- Sta. 
lIna, jest związana z masat, ., jalc ów 
mitologicznybohatej· Anteusz ;ł mat­
ką ziemią. 

Autor cytując wypowiedzi wodz6w 
Rewoltu;ji SDcjalistycznej. Lenina,. 

Stalina i Kalini7Ut Wakttw,j6 1m git-­
boką partyjność' i patriotyz»~ prMlI 
radzieckiej. 

.~ 

Prasa radziecka Wltiosla t)lbr~t 
wkład tv budownictwie kołchozów na, 
wsi. Tysiące chłopskich i robotni­
czych !core8pondentów, 'lULiłeps%1/ch 
aktywistów partyjnych, współpraco­
wało z prasą w walce o notce oblicZ!? 
'Wsi, o uprzemysłDwienie, miast. Sf4d 
też powiłtała ta ścisła więź międzY,l1ct 

zetą radziecką a aktywistami w tere­
n.ie. Na licznych przykładaoh, mi i",· 
formacjach i pouczenifł.ch. setki tysię­
cy agitatorów. radzieckich . uczyłosi(i 
zapomocą gazety ko.rzystać W Bwej 
pracy z bogatych doświadczeń i na}­
ważniejszych materiałów. 

W broszurze swojej aut(», zapozna. 
je nas z dośvJiadczeniami na,jler)8zyc1f, 
agitat01'óW radzieckich. którzy ~ 
swej pracy korzystal-i z materiałów 
prasowych. Wyjaśnia również, jakie 
artyku.ły 'winien czytać agitator'; 
przemyśle lub na wsi, czy też w i1ło 
stytucH pa'i~stwowej. Metoda skom­
pletowania materia,lu agitaci/jnego9. 
Spo.8Ób prowadzeni(~. pogadanek lu" 
prze.qlądów lfrasowych oraz nawiązll­
'u'anio dyskusji odgruwa poważ1l4 
rolę UJ pra.cy ngitato1"C!. lViele uwagi 
auto)" poświęcił walce agitatorów (I 

lImasowienie współzawodnictwa, (1 

1dększ'ą wydajno.ść, o usunięci" ,tie­
domagai~ ,i braków na zakładzie pr~ 
e~ . 

Zapoznanie się 11 b1·o8Z1tn:r, Su:tO.c­
kiego., powinno poważnie przyczynić 
sil} do.u,~prawnienia praCtJ naszyćk 
ogitatorów. 

(Broszura pt. "Gazeta w pracvra­
dzieckiego agitatora" w przetfuma­
czeniu poIsldm znajduje się już we 
wszystkich księgarniach "Książki i 
Wiedzy" w cenie 75 :r;ł.). 

Ad. 
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Nowe zadania organizacji partyinych 
\\' tworzeniu l !lnlaclllulliu spółdzielni 

produkcyjnych 
Robotnicy piSZą sztuki 

• • • 
.Jarosławskie ol)l"a(l::: !10WialU\.q;<J 

:iktywu spółdzielni produkcyjnych, 
tlały pełny obraz dotychcza30wego 
'.Iorobku organizacji partyjnej w bu· 
rłownictwie podstaw SOCjalizmu na 
wsi, wskazując równocześnie na pew 
ne braki i niedociągniecia na tym 
·)dcinku. 

Należyty styl pracy i klasowa po ... 
~t<-lwa zarządów spółdzielni zjedna 
jej nowych członków i stanie się iy­
wympr:r.ykładem wy7S7.0ści USpOł0CZ 
u!onej gospodarki. 

" illstytu~j" i<l dekc.'t'wCl żyh, 

ohowiązek . 
:o\voj 

o swym zyclu I pracy 

Część obrad po~więcona była omó· 
Q!ienLu wy iJic7.nych da lszego etapu 
prac organizacyjnych Komitetów 
Zs!o~:ycidskich I Zarządów sp6łdziel­
.. iI, ze specjalny:n uwzględnieniem 
roli i zadUl1 jakie spr:lnić mają w 
'ej pracy wiejskie orgfmizacje pur. 
tyjne. . 

W obradach, oprócz miejscowego 
-,ktywu, wzięli również udzial sekr. 
KW tow. Józef Sanocki, z-ca :der. 
Wydziału Rolnego KW tow . .T. Darol , 

.,,~kr. Zarządu Woj<:w6dzklego ZSC1~. 
·ow. M. Wołcz., arat 1 sekr, KP Pl'zt'· 
IlyŚ! tow. ,T. Bochorski. 

DOROBEK 

Jako przykład tow. Sanocki poka· 
zu! rozpoczętą pracę organizac.'yjna 
spółdzielni produkcyjnej im. 1 Maj~ 
w Miękiszu Nowym. 

W spółdzielni tej Zarząd na pierw­
S7.ym zebraniu powyborczym, 7,ają! 
się omówieniem sprawy elektryflka· 
cji swej wsi, budowy drogi, meliora­
cji oraz uruchomienia toru, 

Na zebraniu tym zapomniano jed­
[,aj, o uaktywnieniu j wskazaniu pd­
powiedniej drogi działania Komisji 
szacunkowej wkładu i.nwentarza i zie 
[!li. A przecież od sprawności dzia­
.tania tych Komisji zależeć będzie w 
p()ważnej mierze dalszy pomyśl-,y 
rozwój spółdzielni i zaufanie człon­
x:ó'v\' do Zarządu. 

Krytyczni<; oceniono rÓ''''''nież praco:: 
Iclmrzy weterynarii Hefćratu Rolnic­
['va i Reform Rolnych Starus!'.ya ja­
rosławskh';go, którzy pr'awie nie :<:2.­
glądają na spółdzielnie produkcyjne 
i nie dbają o zdrowotność bydła i 
trzody chlewnej. 

SPÓI,DZIELC\' Dl'SKlJTlJJĄ 

Po referatach tow. Wójcika i tow. 
Sanockiego, wywiązała się dyski.lSjO, 
Vi której przedstawicid0 terenu zo­
brazowali dotychczasowy dOl'ubek i 
zwrócili uwagę na !.rudnosci przy 
założeniu spółdzielni na ," woich gro· 
madach. 

Jako pierwszy l\' dYSK llSji lubral 
gros tow. Władysław Kruk (sekl'. KG 
-. Laszki>, Tow. Knlk orn!',v,il tV ja­
ki sposób osiągnięto tak wspariałe 
y.;yniki w budownictwie spółdzielni 
nil terenie gminy Laszki. Sukces ten 

W pierwszym eta pić organizacja uzyskano dzięki ubojowieniu człon-
W referacie sprawozdawc<:yul partyjna w nowo założonej spó!dziel. ków Pa,'Ui i ich godnej postawie 

~ekr. Komitetu Powiatowego tow. ni musi wpoić w swych członków wobt.'<..' bezpartyjnych. 

ZOl", ł leatralny Związku J;,t\\'odo · 
Wt,/,:o Butlowlanycb przy Elcktry~;<,· 
tlYc.;ł.l ltdd3liach '~e-1'(!IHicZll~,.ch w Pt~­
I;li\~<' . l,ano! {po\\'. kl'Ośniei', ski,~~tJ i . 
nrz.,d zil c ic-ii. <tw t! iWp!'fZę , aa!;,iór"j 
program. QI.K.k cz ,)f.c i nJ"zyczn,)·wo 
kalIwj, lIożył" się prze-cbl'lIvienie szlI! 
ki p. t. "Od Kopacz3 do drapacw". 
pi(H'U pra(.'()",nika za.klHdu Kazimiel'l;l 
Mięsowio.'R. 

Wystawienie t.ej S"!.I.uk; zasługuje. nu 
~pŁ'(',.iHLną uwag':, gdyż przethla wiała 
Ol ta przehieg pracy \Y cegielni. li [wór 
ten oparł.l· JW podtożu spoleczroym cje 
szył się dużym powodzeniem t1 wi­
dzQw. Poszczególne poslacie utwo­
ru, wzi<;te z :!ycia pn!.cownik6w ce· 
gielnianych, opowiadają 1- humo­
rem (O swej pracy oraz o roli 'IV (KIbli' 
dowie kraju. Całn~ć wzlmd.za UlfIa­

nie dla w\'silkn robotnikćm' .~er:Jmj< 
eznych w ··dzieI0 Dudo\\') , 

0<) utl'walf,oia dobrego wraienia II. 

Stalowa 1I'0lu 

widz(',w p!'zynyniia się nic tylko 
11'': ;':; ~zluki , ale i gra amatoró\\', po(1 
kić,r [)\,;llk ~\\',~m autora. Ponad,lo ci .. 
powodzenia ,'ltnk; przyczynily si. 
a rl\'slvczllie wyl.onane dekoracje ora ; 
p (}~y~lowe kostiumy \\' wykollal~ ii: 
kier. techn:ancgo z~kł:t(lu tow .. luIJ:: 
na Babuli. 

lJrząd z"nie przed~t awienia słało bit: 
rno7.liwvm d.zil;ki I'ozwojov;i życi~ 
;wic tlic~w" . teatralnego w Polanc" 
pllwslającq;n pod opieką kierownic 
twa za·kładu i Rady Zakładowej. W 
minionym mku lo inlcjalywy kier. %11-

kładu, prz), współprtlcy wszys-I\kkh 
pracowników, przerobiono walą~\ 
się budynek starej kaflarni na po· 
mic,,'lczcnic JliGknej i obszernej sali 
teatralnej i lokalu świetlicy , klón' 
w najbl i.;s 7.ym czas io po dokona.ni .. 
remontu zosl~\ną od.dune do użytku. 

HEl\'HYK PISKADLO. 

Stanisław Wójcik omówił analitycz. socjalistyczne ustosunkowanie do Tow. Mrozowic7. z Próchnika wska 
:1ie dotychczasowy dorobek I osią~- pracy, by każdy członek Partii by} zał na trudności przy zakładani:l 
'lięcia w budowie spółdzielni pro-. pnodownik iem w gpó!dzielni. spóldzieini w tamtejsze i gminie. 
rlukcyjnych na terenie pow. jaro- Trudności te wynil.ają w dużej mie-
5ławskiego. POM I PZGS rze z braku należytego uświadomie-

Jak ,-,,"ynika ze sprawozdania tow. Omawiając dalszy etap pracy Za- nia niekt6rvch członków Partii, któ-

Hutnicy na 
lila radców zakładowy~g 

kursie 
mężów zaufania 

Wójcika, powiat jarosławski w cbwl- rządów spółdzielni produkcyjnych, rzy '.I'SI1<1"I· si~ :)l'2~' wstępowaniu do 
li obecnej posiada 18 spółdzielni p.ro- tow. Sanocki zwrócH uwagę 11a :li€;" SF,ótdz'l.\ni, n.'<; da;qc dobrego ,>\'zy­
dUkcyJnycb. w tym 3 spóldzielnlf odpo\viedni styl pra~: i stosutl2k ~;Ll.du ~i.·\P' be~~ r) a:r l·y5nych. 
.. młodzieżowe", Prawie wszystkIe 11: Państwowego Ośrodka Maszynowego Tow , P,~ciecha z Wiązownicy opo­
nich są II i III typu, a ,jedna tylko w Radymnie I Zarządu Powiatowego wiedział o ci~żklch warunkach, w 
iest typU pierwszego, Związku Gminnych Spółdzielni w jakich rodzi się w jego gromadzie 

\\' dniu i) lnl ej.(; bill. n:lsil'n i ł o u· 
rocl"s le l.akG ii cz~lI i c kursu'" z\\'illz, 
K'l\\'~'d), . zo.:~a,niZOWi\llych ,lla !}rze· 
szknlerlli>t nHic6\\' zak ladow':c.h, ref~ , 
r",nló,,' \li~ienv i bezpie-o€"{t~I \'.'" prfl' 

<:y, oraz· rer;:!'('ntó w w<!>ó l7. :l\q\ ,lni c' 
twa. Pod tym względem powiat jarl). :!arosławl\l. nowe życie. Dyskutujący towarzysze 

sławs'" Jest Jednym z p oduJ<> ch zwracali się 7. pl'ośb" do Kom. Powia- (.'i·t.cz\'.,.i()ś ,~ t,dbdn si~ w Domu 
Al rz .. cy ,JeślI' chodZI' o "OlVI to stwl'erdz", .., .. . l' ... 

PowIatów W Polsce l -'muJe Ul r . ~ towego o przysłanie -- prelegentów Hutnika w o"ee.n o~ci prze( siaw,c'~II: 
... no, że nie stoi on w chwili ob. ecne.]· '[j' ' Z miejsce •• Ny-... l Strzeł1ne- i grup a:!ltatorów, gdyż ch c.'. n, rz.v- PZPH. Had~' Zaklpdow~j , Z." J _H-

.... ".. . -- na odpo\viednim poziomie .i nie P'J..· 'J , ~ Z' I. . 
W jbl ' ż . >piesz,y\; II siebie zalożenie spóldziel- rZł\dll liłówtw!,o wlązkn · .HWOlt<)W ... • 

na I szym czasie w pow, ja- czyn ił odpowiednich przY.go towań do I~ 'k' \\ ' I' · I' ł k' t ć j '1 ni i n ie POZ05t~Ć w iyle 7.<l innymi gt) lllllll "He . I'l.' Ff>ll';e Ha em;l , 
'·!°ziS ał~s Im Pin0WS a ma ą nowe spo· wiosennej akcji siewnej. Kierownic- gromad",mi.hll,d,l',"':· s.w jalizllIll w Pols~(,. lo,,·. (;i1, 
. e me m. • w Ryżkowej Woli i t,wo. p. OM-u dotąd nie zapoznało si.e., l .. l Z(' ZZ 11 ' l'! 'i ch. Podsumow"ni<.l dy~ku~ji dokol);)ł p.rZE'iSłaWIC1~ oJ , , p,?(. ,n'~ I zna' 
. arytana z t~renem tj. ze spółdzielniami pro- tow. Józd Darol, który w obszer-I Clenie d(>k~zlp.kalliH ~ało.gi dl~ szyb· 
Najaktywniejszą gminą IXlW. jaro- ctukcyjnymi. l',ym przer.)ów!er.iu wytyczył dalszą I S7,egr) wyko!lanm planu .S-leln",g.o .. 

pilniejszYl:h sllldor,czy należeli : Jó­
zef Kukit'Aka, kIMy dla uczcwn:u 70-
leeia urodzin Tow. Stalina wykonaj 
syren~ fahrvczna , przypomi~ająca 
swv m gwizdem IV Dzień Pracy Stali, 
,'owskir.j (l zohowiąZillli!lCh 7.(]I(,~i, o · 
rn Ju lian Sll'ugalski, Jadwiga Jcrc· 
rni.cz, ,Józef Klukowski i inni. Ogó' 
ł em wyr6źni:Jnych i na.grodzonych 
wartościowymi książkami zoslało 3;-\ 
,łu{'haay. .. 

KABOL I'HZYilYLOWJCZ. 

ne'f.llr.n 

Młodzież ZMP-owska 
stale do .. ealil!:8;cji 
planu 6 ... letniego 

iławskiego w budowle spółdzielni Powiatowy Związek. Gminnych drogę w lW01'2eniu spóldzielczoscl . Po ref(:rHcie odhylo SIP. wyr6ml\~­
rJrodukcyjn)'ch są ~aszkk W gminie Spółdz,ielnl: na 1'8 załO".lonych ' sp6ł~ ' produkć:;jnej na terenie poW". jarc)-lnie Il~)r i t" iej~1;ych słuchaczy, oruy 
:ej, dotychczas założono ,8 spÓłdzieJ,- dzlęlni prod!.lkcyjnych, . n~e ,zare}es:""la,\",:Sltie'go. Doświadcze\lia 'ubkgłe~N I wl'\'w, q ie nngród i świndcc~"'. , Z~ 
,li, • pozostałe dwie znajdUją się w trował samodzielnie ani jednej. iłe~ o)trestl niech będą natlką · dla unikc \ uktywną . pra{:~ '" pl'owad1.en.l1 , KIH ' 

:(adium organizacji. je~tracji .' półdzielni dokonali akt y - r~i~'Cia ni ed. odągnlę.:,: w p!'zy<:złej ):ea- s')W otr7. ymat pod\Wrołt: tow. l r~h<i' 
- St~lerdzl~. nałeży -. mówU wlści Partii . i ZSL, a obowiązek rej('.~ lizacjI u~polecznionej gospodarki nE-wski :, jllkn nag,rodt: \H't: wno m.,. :-hsza organizacja ZMP przy Pan-

tow. WoJclk - ze osiągnięCIa POw.·,lracji należy przecież do PZGS-6w,l'.'ie.iside.i. Jac. , bi!Jli"I ~I~zk<: m"rk s ,slo\\"~;q. 00 ?lUJ' Gtwowej Szkole Ogólnokształcącej 
Jarosławskiego w budownictwie no. w.· stopnia iic. w Sędziszowie, rozpocz<;-
wego Ulitroju wsi S1\ wynikiem ak- ła swą pracę od września 1948 r. , 

l:E:f!E::~~~{~;::~l::~: ·"Genialny· syn wielkiego narodu "~!~~~~f~:.:~:~,l c:~ąn~Y~~::Z::h 
Zakładanie spółdziełni produkcyj- W>,razem ożywionej pracy naszej 

nych w pow. jarOSławskim odbywa- Pa ~"Zkl.na) organizacji jest też założenie 15 wiej-
to się w ostrej walce kłasowej mało (W rocznicę śmierci Aleksandra.-:l sk.ich kół ZMP. Nasza sekcja prele-
i średniorolnych chłopów 1. kułac- , j gentów sprawuje stalL} opiekę i śpie-
I.wem i innymi ełementami wrogimi. eiw tyranii i niewoli. W wzniosłych piony przez Jsobistych Wi'()!~óW i nę- ' :,:ty zawsze z wszelk~l pomocą I rada-

Np. w Bobrówce pewna kobieta strofach wierb~Y społecznych poeta kan y procesami, poeta szuka zapo- : mi j,olom wiejskim na terenie gmin : 
w dniu zakładania spóldzielnl ch,'}- w~'raia swoje idealy: mnienia w wesołym życ;u wyższego ,. Iwierzyce i Borek Wielki. 
dziła po wsi sprzedając dewocjonalia, I'r.gn ~ .. 'olllośet śpIewać chwlIl~ towarz~stwa: ,:: tórego tre~ztą. głę- My, ZMP-owcy, w więk9~ośd t?0-
które rzekomo mają oddalić wielkie ł kr(,tp.w .• k~ zbro~niij ,;Ior.zy,' Mj! boJco menawldzJ. chodzenia robotniczego i chłopskIe-
nieszczęście od gromady jakie grozi (Z {)~1' li" "'OIIlOSc\) , Ostalnie lata )~ycia Pu~zkin~ up!y- j go, najlepiej rozun;iemy i najl;;p~ej 
jeJ na skutek powstania spółdzielni Puszkin jako jeden z pierwszycll wają w atmosferze intryg i nagonki : ,c'Lkz~wamy tętno .zyci~ wsi: Nles~e-
produkcyjnej. Wykorzystywanie u- pisDrzy odzwierciedlił rosyjskie źy- im:ipil'owanej przez arystokrację i , ~y Jej przeto OŚWIatę I ~śWladomle-
C1.UĆ religijnych, ambon i konfeSjo- cie społeczne, poruszył zl!Jgadnienie cara Mikołaja I, głównego winowaj- :; I:le, wal~zymy z. zacofamem J anal-
nałów nie było wcale rzadkością. ,;tosunku władzy carskiej do lud\l. cę ~miel'ci poety. W chwili konania) t.abC'L:':2m~m .. DązymYI w 5wehJ praąl ' 
Aktyw partyjny w walce okazał się Obserwaeja żyóa luciil, wchloni~c !e poet~! ;'>1'~E<l donwm :;e,'o g r(;'ll l , :l;;Y ~ 00 .oSlągmęCla coraz epszyc rez1;i-
nieugięty I wykonał swe zadanie. jego pierwiastków twórczych, uczyni- się tłumy ludzi - Rosja opłakiwała l ~at?w, szkolą~ ~owe kadry młodzle-

Pn;ez zakładanie spółdzielni pro-· ty język jego poezji bliskim i :/:l'OZI1- śmierć swego wieszcza. , ?y ZMP-owskIeJ. W samym mlastecz-
dukcyjnych wzmocniła się Ideolo- mi?łym dla każdej warstwy społecz- ku Sędziszowie, przy poparciu Za-
glcznle Par.ia na wsi I wyrosły · nowe nej. • • ~ , rządu Powiatowego, zorganizowaliś-
kadry aktjwistów, które będą kon- Z niezwvkb siła I wYl'8zistośdą Przyj'l;i,i) Puszkina i Mickiewicza . my wieczorową, s~k.ołę polityczną d~a 
I.ynuuować w dalszym ciągu budow- poeta kreili ~'7,eC7:ywistoi( oddają<:, przebywają c('g'o na zesłaniu w Rosji l naszych wyrózlllaJącychslę i naJ-
nictwo uspołecznionej gospodarki wierny obraz ówczesnej Rosji, obraz zawiązała się w Petersburgu, gd:l.'ie ; b<',:,?ziej aktywnych członków. 
rolnej. całeJ' epoki _ ludzi i przyrodf<. obaj brali udział w wieczorach lite- ~. Z1VIP-owC! nasz~~o. zakładu umle-

Na obecnym etapie należy wzmóc rackich u wspólnego przyjaciela Del- ; J~ pracowac r6wlllez l na .innych od-
rt'woIucyjną czujność I zmoblllzować Nie ma prawie dziedziny sztuki 1'0- wiga. Mimo, że Mickiewicz PQl'zuci- i cmkach. \yyrazem t~go łest przep-
wszystkie siły, by uświadomić mało- ~yjskiej, której nie :t.apłodniłby ge- wszy Rosję nigdy już nie miał się: prowadzenIe elektryfIkaCji budyn~u 
rołnych i ·średnlaków, wciągając Ich "u •• kln .. ,1 ,.olaIIJ1Dl '~lIeUl wieł"i.· ni.us7. pOl'ty, JlC\ poezji jego kształto- spotkać z przyjacielem, przyjaźń ich f:zkoI~ego oraz budowa ogrodzenIa 
na Członków spółdzielni produkcyj- tlI> narodu rosJJsklego, byl .. .rowie· wali l>woją. tv;órczośc, l,isarze tej trwała dalej, połączyła ich bowiem . podworza ~zkolneg? Prace te wyko-
nych. klem, 1<16r, lamko .. ł .... wolm żyeln I miary jak: Lew Tołstoj. Czechow, niezłomna wiara w przyszłość , wpół- ne przez. ZMP-o~cow pod fachowym 

9",01el łwóruośe\ lo "'5%18Iko, ... " Dostojewski i wielu innych. Wpływ ne myśli i pralsl1ienia. kierownIct.wem.1 przy wydatnej po-
NOWE ZADANIA 

Z kolei zabrał głos sekr. KW tow. 
Sanocki. Mówca nakreślił rolę i za­
dania wiejskich organizacji partyj­
nych na dalszym etapie walki o spół­
dzielnie produkcyjne i ugruntowante 
ich podstaw. ' 

W pow. jarosłaWtlkim~ . mówił 
tow, SanockI - nastąpiły olbrzymie 
przemiany. 18 gromad tego powiatu 
przystąpiło do ogólnopOlskiego ruchu 
uspołecznienia gospodarstw mało i 
średniorolnych. chłopów. 

Dotychczasowe osiągnięcia wiej­
skIch organIzacji partyjnych w gro­
inadach gdzie powstały spółdzielnie 
produkcyjne nie mogą przesłonić 
nowych zadań, jakle stoją przed na­
mi w kontynuowaniu dalszych prac 
spółdzielni. 

Na nowym etapie prac organiza­
cja partyjna winna umocnić klasową 
podstawę spółdzielni I stać na stra­
ży wykonania projektów gospodar-
czych. . . 

kallu"e ł'OOl1Jskl.l było .. OWł'm eu.lo. jego poezji zl',ważył n:l rozwoju ope- Po śmiel'ci Puszkina w piśmie m~cy prof. Mle~zysł~wa Kł~c..~n-
".jwleks .. , "aibarddeI pOłlepowe I noj. r~' rosyjskiej. francuskim "Le Globe" 1837 r. uka- s~lego, zaoszczędZiły kllkadz~sląt ty-
hardzieJ rewolu.,.ln., najbard,ltI .. ,.bl... Na głębokiej ludowości poetyckich zał się nekrolog poświęcony pamięci sl1ey z!olych. . • 
.aJ~ •• myślą w pny .. lo(j~ .. pokol~Di3 obrazów Puszkina,. osnuta, jeśt opera Puszkina napisany przez Mickiewi- ._ J~azamy, że osiągnIęCia naSze Ilj 
rlnI "nszy.b", Glinki "Rusland l' Ludmiła". Naro- cza, ze znamiennym podpisem "Przy- )<sz-ze skromne, ale postaramy .Ię 

Włodzlmlen Sokorskt, dowy dramat muzyczny Modesta jaciel Puszkina" pracę ~aszą .dla do?r~ ogólnego 
Mussorgskiego "Borys Godunow" wzmagnc z dl1la na dZlen. Chcemy, 

W lutym 1837 roku, na lIkutek ra· przedstawiający walkę ludu z cara- ... by Vi realizaCji planu 6-letniego nie 
ny odniesionej w pojedynku, od kuli tern jest nieśmierteIną pozycją Te· W ojczyźnie Socjalizmu utwory zabrakło wysiłków ZMP-owskiej 
nasłanego prze)/; cara mordercy, peTtuaru teatrów, opartą na poema- Puszkina zostały przetlumaczone na mlodzieży. 
zmarł Aleksander Puszkin, genialny cie Puszkina. świat baśni puszkino- wszystkie języki republik. Radosna 
poeta T03yjski. Z plejady najlepszych wskiej odtworzył w swych dziejach pełna wiary w przyszłość twórczość 
ludzi ówczesnej Rosji, jak Bestużew, muzycznych Rymski-Kors:lkow. Z poety cieszy się popularno~ch~ wśród 
Murajew, Rylejew i wielu innych, od liryk poety CZ '.!Tpał natl~hnieJlie Piotr naj szerszych rzesz, nie straciła nic 
szedł Szla~hetny, który dzielił z ni- Czajkowski. ze swj siły i iywotności. stała się 
mi nienawiść do tyranii, który uko- ~ '. .. c:llęścią kultury narodowej. 
chał tak jak oni wolność, Poezja je­
go skupiła w sobie wszystkie najbar­
dziej postępowe tendencje jego epoki 
głęboki humanizm, demokratyzm, wy 
bitnie narodowy charakter i optymi­
styczny stosunek do życia. Związana 
organicznie z rozwojem ideologii re­
wolucyjnej w Rosji w pierwszych 
d:tiesiątkach ubiegłego wieku, dźwi<.~­
czy wyraźnie nutami protestu prze-

W 1826 roku Puszkin napisał "GG- Olbrzymia cyfra przykładów jego 
dunowa", cenzura carska pr'/:tlz 5 lat dzieł na język polski (ok. 450 pozy­
wstrzymywała ukazanie się tego u- cji) jest wymownym dowodem jak 
tworu. Dopiero w 1830 r . nastąpiło bliską jest nam twórczość Puszkina, 
zezwolenie na druk. Szykanowanie którego przyjaźń z naszym najwięk­
poety w tym cZ3s:e doszło <Jo zenitu, szym wieszczem, wspólne my~li i pra­
car sam przegląd'!ł rękopisy P\;szki- gnjenia stały się symbolem przy jaź.. 
.na, zaś l'ccen:r,je pl'ZeprowaJ'l.a~i u- ni dwu narodów. 
t'zędnicy wywiadu polilYl'lInellO, TrG- (Gaj,) 

WIESLAW BOCHENEK 

Przed 5-ciD leciem 
Teatru im. BałUCkiego 
Teatr miMta Jarosławia im. B(~­

luckiego w rtajbliższym czasie obcho­
dzić b~dzie S-lecie swego istnienia. 

Na uroczystość t~ zostanie :wzno­
wiona sztuka pt ... Matura" Włady­
sława Focto-ra, w reżyserii St4niBla-
wa Zielińskiego. . 



Str." -

LUTY 
l Dla pełnego I prsedłerm'n,owego wpl(onan'a planu I Z akcji wyborcze; 

10 
Piątek 

Okrqgowym Warsztatom TOR w Rzeszowie 
trzeba dopomóc w przezwyciężeniu obiektywnych trudności 

Chłopi i robatujey 
w Zarządach Kół TPPH 

w Rzeszowie w lokalu Zarządu 
Okręgu TPP-R odbyła się Konferen­
('ja Instruktorów Organizacyjnych 
Oddziałów Powiatow-ych i Miejskich, 
na której szczegółowo omawiano to­
czącą się obecnie akcję wyborczą do 
władz TPP-R. 

DV2URV APTEK 
Oytur no<,ny: Aptrka pod Matką Bosk" -

pt"c W,,!ności Im. Stalin. 

I'OOOTOWIE RA ruNKOWE a!. Grodtbko ~. 

tel. 10·1)0 

~ :"11.'.2 I'U7.ARNA: ol. Mlc!dew!c%3 10. t~l . 

PRZEMYŚL 
D;illl l1o,'ny: Apteka OlJwuduwa tli. Fran· 

chzk.ń.ka 

Załoga TOR w Rzeszowie doloży­
ła starań, by 2: nadwyżką i przed ter­
minem wykonać płan a-letni, który 
z dniem 12 listopada ub. r. zakoń­
Clono w 117,5 proc. Na wydajność 
pracy w oSlatnim etapie planu wply 
nęlo poważnie współzawodnictwo 
pracy indywidualne i zespołowe, któ­
re obj~lo !l') proc. załogi. 

W grudniu ub. roku l w styczniu 
bież. roku wielu przodowników pra­
cy osiągnqlo dobre wyniki we współ­
zawodnictwie. Monterzy: tow. Jan 
Sz.czygiel - 270 proc. normy, 10W. 
Józef Bichoń, tow. Bronisław Zie-

p~gotowle n2tull!WW~: uJ. Piotra Skat .. 1 

tel. li 00 

miński, Cze~iaw Hałoń i Władysław 
l1ączy - po 260 proc. W współza­
wodnictwie wyróżnili się ponadto 
toka.nc: tow. Ludwik Nqdza i tow. 

12, ł Mich3i Rupa oraz ślusarze: tow. 

I 
Władysław Panek i tow. Tadeusz Pę­
r"'k. 

S!raJ potaro.: ul. WodoQ t3. tel. ł13. 

KR:JSNO 
~ , 

1J,!ur OQCoy: Aptek. mgr, Mcrskiej - Po yr.r'. 

POGOTOWIE RAIUNlWWE: nI. StaslicI ł I 

tel. Ił!. i 
" 

PAN<;TWOWY TEAfK ZIEMI HZESZOW 1 
SKlEJ: .. Niemcy" - L~on:l Krul'zkowskil;· ~ 
II" - sztuka w 3-cb aktach (\'I 5 00910 . 

nach) - pocz'Itck O gOO&. 19_tei. 

IIZE.<;ZOW - Apollo: Czard tleb 

PRZEMY~L - Balt)lt: Zycie dla oaukl 

PRZt:MYSI. - O:impia: O,tatnl MohikanIn 

DĘI!ICA - Uclecb.: Gdzieś w Europie 

GORLICE - Wi~rus: Kariera 
GU:-'IK _ Karpaty: Trzed s~turn: 

~AROSlAW _ (jd)ula: Zloty klu,'zyk 

I..tlłAClÓW - Melndiaj lJlir9 gr.lliczrla 

ł.AliICUT - Znic.: Swiat się śmieje 
!d II::LEC _ Odra: Zloty róg 

NISKO - San: l'odrói w nieznane 
PRl.EWOR~K _ Bałtyk: Nowe pokolenie 
RUDNIK _ Rusalko: Decylj. prot. Mil.s. 

ROZWAVÓW - 1':>lonia: Mloda GW2ff\J. 
(seria !). 

STALOWA WOLA - Stal: Krwawa Vendetl3 

TAR:\OHRZEG - Wis!.: I!"gaty plon 
iURAWICA - Zorza: Norzecwn.:I l! Turk· 

menii 

KINA OBJAZDOWE 
prolram P. ddeń II bm. 

CHORZEl.OW (Mielec) - Bokserzy 
pYZNE (Rzes7.ów) - Guramiszwilli 
:-:tEGLOWICE (JasIo) - Powrót do domu 
Z;\SSÓW (D~bic.) - Arinka 
MIEJ<.,r.E PIA~T. (Krosno) - Gór~ dziewCl~t. 

SI~KOW A (Gorlice) - Spolkartie nad Lahą 

DUBIFCKO (Przemyśl) - Pacdunek ni ata-
dionle 
ROGI (Kromo) - Zycie dl. nauk! 
NAROLIl.JPSKO (Lubaczów) - lawle)R 
frURYŁOWKA (Łacut) - Złoty rÓII 

Ludwik Nędza - tolem'z TOR-u 
. wyr.'.illil się w l etapie 

~vsp6IzavJodn(cLwa. 

Zwycięzcą pierwszego etapu wsp6ł~ 
zawodnidwa jest tow. Jan Szczygieł, 
majs,er awansowany z montera trak 
torów. 

Gdy przybywamy do TOR, załoga 
je5t właśnie przed uroczystością prze 
kazania zwycięzcy nagrody w pasta­
-:i radia, któreotnyma od Związku 
Zawodowego Metalowców, niezależ­
nie od premii, jaką dostanie na 
~wym zakładzie pracy. Poprzez cały 
pierwszy etap, tow. Szczygieł osią­
ga! regularnie 160 proc. normy. 

ZAŁOGA JEST PRZYGOTOWANA 
Robotnicy TOR-u świadomi Sq 

wielkiej doniosłości, jaką realizaCja 
G-letniego planu ma dla całej pol­
Ekiej klasy robotniczej. Ostatnio wy­
dajność pracy wzrosła tu ok. 30 proc. 
Podstawowa OrganizaCja Partyjna, 
prowadząc szkolenie ideologiczne. na 
ten moment położyła . odpowiednią 
wagę· 

Nie zaniedbano też przygotowania 
fachowego pracowników. Na licz­
nych kursach, urZądzonych w tym 
miesiącu doświadczeni fachowcy: 
technik Adolf Samuel, kierownik 
techniczny warsztatu - Franciszek 
~lynarzyk, l kon:roler warsztatu -. 
tow. Czcsław Bury dali robotnikom 
mocny podkład teoretyc2:ny, zwłasz­
cza w zakresie wiedzy o elektrycz­
oości, mocy silników itp. 

W specjalnych ośrodkach szkole­
niowych przygotowano obsługę tzw. 
gwarancyjną do obsługi traktorów 
trzech gatunków, na wewnętrznych 
kursach technicznych przeszkOlono 
40 robotników. Do remontu trakto­
rów dla wiosennych siewów przerzu­
cono 15 brygad. 

Wiele nowego wniosły również 
wspólne konferencje z użytkownika­
mi, a lo Centralą Spółdzielni Rolni­
clych, I'OM-am! i I'GR-;lmi. W wy­
niku wspólnych starań załogi - ja­
kość napraw, przy skróconym czasie, 
pcdniosła się o 50 proc • 

"STARAM SIĘ PRACOWAC JAK­
NAJLEPIEJ, no WIEM, ZE TO ULA 
SPÓLIłZlELCZOŚCI WiEJSKIEJ ..... 

Po zakończeniu remontów zimu­
wych, utworzone zostaną dwie mło­
dzieżowe, samodzielnie pracujące 
brygady monterskie, w skład których 
wejdą młodzieżowi przodownicy pra­
cy, którzy osiągnęli najlepsze wyniki 
w współzawodnictwie: tow. Mieczy­
sław Stopyra, tow. Kazimierz Ksicl­
żek, ·Jan Hawl'y!eczko i Tadeusz Sta­
chowicz. Młodzieżowe br-jgady mon­
terskie wezmą udział w współzawod­
nictwie z innymi tego rodzaju bry­
gadami, obsadzonymi przez "sta­
rych", doświadczonych fachowców. 

Przodownik na hali montażo­
wej tow. Stopyra, OSiągający prze­
ciętnie 150 proc. normy, jest synem 
małOl'olnego, 

Mówi raczej ~,kąpo, myśli Ilad każ­
dym słowem: "Jestem synem bied­
nego chłopa - opowiada - dobrze 
po~nalem biedę na wsi. Dlatego st3-
l'am się jaknajlepiej pracowa~, bo 
wiem, że to wszystko dla dobra bie­
daków wiejskich -- dla spółdziel­
czoś::i. Przecież te maszyny podniosą 
wieś"", 

PRZEWODNICZĄCY RADY 
ZAf\ŁADOWEJ MA SZłmEG 
SLUSZNYClI ZASn,ZEŻEN 

Zaloga dobrze rozumie swoje zu­
dania - slwierdza przewodniczący 
Hady Zakł<ldowej tow. Rajnowski. 
My swoje zrobimy, ale ... 

Okazuje się, że istnieje szereg o­
blel<tywnych przeszkód, któI"'jch n:e 
zwalc2:y ani zapal, ani najlepiej zor­
g2.nizowana praca. Oto często zdarza 
się, że Centrala Zaopatrzenia TOR-u 
w Łodzi nie wypelnia terminowo 
swych dostaw. Zamówione części i 
narzędzia przychodzą z opóźnientem. 

Nie to jest najważniejsze - dodu­
je sekretarz Organizacji Partyjnej, 
tow. Malak, gorsza jest sprawa po­
mieszczenia. Przecież każdy rok 6-
letniego planu przewiduje powięk­
szanie naszej załogi I naszej pracy 
o 100 proc., a jak to zrobić przy na­
szych, tak złych, warunkach lokalo­
wych. 

Istotnie TOR w Rzeszowie, cho­
ciaż przydatność jego nie może pod­
legać dyskusji, którego agendy wzra­
stają wraz z rozwojem sieci. spół­
dzielń produkcyjnych, nie tylko, że 
nie uzyskał lepszego pomieszczenia, 
ale jego siedziba jest jeszcze "za­
gęszczana" to przez ró,':ne instytucje, 

Już wh.6tce Wljremontowant 
t?·akt.o?·y wyniszą w pole 

Na k,r.jięyart,hich pólkach 
.. ----~----------------------------~-----------~ 

:; 2Q Koncert poranny alu świata pracy, Redakcja Biblioteki Stuzłotowej za- e8tetycznie 
7.20 Melodie Jl'ere:kowe. 8.l~ Wsm'hllie" powiada /UL najbliższe miesiące na- kompozycji 

wykonane pod względem 
g1'aficzne~. 

Radiowa. 13.30 illułyka rczrywkowa, 11.01.1 stępuiące książki: 
!ladivkroJlil(a, U.l~ Kronik~ plastyczna, 1~,1O J. StelI. - leJca",; rO;lmawia z ko­
Aud. rlla szkól popolutlniowych. 15.30 >\ud bietami. Przekład z języka czeskiego. 
dla śv.ictH,· dzieciGcych, 16.20 Dziennik kra· G. Gulia - Dobre miasto. Powie,,: 
kow.ki. lo:la Aut!. d:a świ~tlic dziCci~CyCh'l przekład z rOByjs/ciego. 
17.UO Przodownikum pracy w oprac. Zema_ ~. Miller - Lekarz domoVJ)J, Pora·-
na, !7,15 Auu . 1'0 SI', I~,OO "l kraju i ze lmk l)raktyczny 
świata", 18. ; ') WS7.Cl' bllico RaI!:owa, 19 (li J. Amado - Dwa liście i pąk. Po-
"Szpilki". 19,1~ Knncert symfoniczny, 21.111' wieść. 
.. SlovlO o pulln Igora'· - .ud. poet)'l'kJ K. Pau.~to7Vslci _ Opowiee6 O la­
~t.20 Proces ze S.czccina. 22.00 Aleks.nde ' sach. Powieść, j)),zekład z ?'oeyjsldegu 
Hercen, 22.1~ Koncert r~zrywk<lwy, 23 ]:. Książki z Bibliute/ci Stuzłotowej, 
Enrico Caru." tenor, Amelill Galii Curcl· drukowane na dobrJlm papierze, 
.oprM tplyly). wszystkie mają jednolitq okladkl}, 

<> 
Z za1c?·e81.t upow~zechnienia . muzy­

ki cenną pomocą dla ruchu amatol'­
skiego będą, piej'wsze 21 , zapl'ojekto­
wanej serii, Sarnoucz"~: na skrzypce 
na ins t?"ll.?nen t y dęte. na mandol-inę 
m'az pod1"ęcznik dl.a diJ?'ygentów cM­
,·owych. 

!( ontynuowane będą dalsze Poz.'1cje 
Biblioteki małych zespol6w tll'PU .,0-
deIJ"''' i "B.iblioteki Ol'kiestr Dętych", 
zawierające wiele tańców po18ktch. 
Zbi6r party turek "Pol8kiej Uteratu­
", Chóralnej" poWifJ,"ZII siO o no. 

to nawet pr2:ez prywatnych lokato­
rów. 

Zbudowana własnym przemysłem 
jedna hala zupełnie nie rozwiązała 
zagadnienia, a tu jak na złość - skar 
żą się - nie wolno nam nic inWe­
~tować w stare pomieszczenia. Chcie- Jak wynika ze sprawozdań !nstrult 
liśmy budować na przyległej parceii, Larów, wybory na terenie vIliększoś, 
ale w planie 6-letnim jest ona wy_ ci Oddziałów przebiegają planowo, 
znaczona pod wielki kwietnik miej- przy czym do najlepiej pracujących 
ski. ' Oddziałów Powlatowvch TPP-R nl'{-

leży Oddział w Sanoku oraz w Jaśle 
TEGO WYMAGA HIGIENA I BEZ- i' Jarosławiu. 

PIECZEŃS'l'WO l'RAC"Y Natomiast zarządy Oddziałów Po· 
Rozszerzenia pomieszczeń wymaga wiatowych w Lubaczowie, Dębicy, 

ją warunki higieny i bezpiec2:eństwa Krośnie I Przemyślu nie doceniły \\ 
pracy, których zachowanie, przy tej pełni wartości planowej pracy, nit' 
ciasnocie, jest raczej dziełem szczę- kontrolowały wykonania przez Za· 
ścia czy przypadku. Np. w hali m"n- rządy Kół zaleceń I instrukcji OU· 

Tadęusz ::itachowicz - młodzi.:­
żov.Yy przotlut'Jnik pmC1J wyrabi.a 

1 (j0 proc. nonny 

. działu, co postawiło je na szarym 
\ końcu w stosunku do innych Odz!,, · 
l iów. . . 

!I Po wyczerp~jącej dySkUSji okaza~" 
się, że akCja wyborcza wykazIl' ;: 

ł oprócz wielkich osiągnięć pewne ni:. -

I dociągnięcia w pracy poszczególnyc;, 
Kół Towarzystwa Przyjaźni Polsk(>­
Radzieckiej, a !)rzede wszystki n 
brak dyscypliny organizacyjnej, m;' 
łą frekwencją i brak aktywnego u · 
działu niektórych członków w pr8.c, 
Koła. 

Na ogól jednak do dnia 1 lutego br. 
l przeprowadzono wybory w 50 proc. 
t - co stanowi przekroczenie planu, ~; 
' analiza nawowy branych Zarządóv·. 
Kół, do których wszedł duży procen ' 
hezpartyjnych chlopów na wsi i 1'0·' 
bolników oraz inteligencji pracują ' 
cej w miastach gwaran t uje, że T o· 
warzystwo spełni Swe zadanie I do· 
świadczenia ZSRR staną się pow­
szechnym przykładem, jak ustrój 50· 
cjalistyczny przyspiesza wzrost wie· 
dzy, dobrobytu i kultury. 

tU70wej kończy ~ię remont wielkie­
go motoru. Ale jak z nim ruszyć, gdy 
tu nawet człowiek obrócić się nie 
mO:le, a na dworze w mroźny czas 
praca jest niemożliwa. 

Odymione, czarne ściany hal, zain- Mimo.zimv - Rzeszów bu~u!e 
stalowanych po wyzwoleniu w po-
mieszczeniach prywatnego zakładu W budynkach Państw. 
'llusarskiego, nie nadają się pod no-
woczesny warsztat pracy. ~B. a .. Dku Rolnego. 

I słus2:nie , tow. Kalwas zapewnia 
nas; że osiągnięcia załogi w tych wa-
runkach wymagają szc:t.:e~ólnie wiei- wre praca 
kiej ofiarności i samozaparcia, i że Prace budowalne w budynkacr 
w odpowiednich warunkach, z mniej Państwowego Banku Rolnego w Rz~· 
S:lym nawet nakładem trudu l zdro- sZQwie, nie ustały w okresIe zimo-
wia, byłyby zn'acznie większe. wym ani na chwilę. 

Podobnie ciasne, odrapane i czar-
ne są mizerne pokoiki biurowe, jesł Wewnątrz głównego gmachu, '\1 

świetlica, której mroczna mała sąl- którym będzie się mieścił hank, zbu· 
ka, nie zachęca bynajmniej do prze- dawano w styczniu i w pierwszycr 
bywania. dniach łutego ściany działowe. Bry· * gady monterskie przystępują jut d< 

Starania o prz) Li:t.:iał gotowego II pracy przy montowaniu Instalacj 
r,ieużytkowanego w pełni obi<!ktu w elektrycznej, wodOCiągowej l cen 
nzeszowie, dotychczas nie powiodły tralnego ogrzewania. 
się. Nie znaczy to jednak, by spra- W głównym bloku mieszkalnym 
wa mogła utknąć na martwym punk leżącym w tyle za budynkiem _ 
cie. banku - wzniesiono w okresie zj , 
Niewątpliwie nie tylko klerownic- mowym ściany działowe, oraz ukoń 

twa TOR-u, ale czynnik partyjny i czono roboty blacharskie przy po 
~połeczny doloży starań, by warsz- krywaniu dachu, umocowaniu rynier 
tatom i ich załodze zapewnić odpu- dachowych, rur spustowych Itp. O 
witdniejsze pomieszczenie. Tak ją.h becnie mOłtuje się tu Instalacje elel' 
ludzie pracują tu w ciasnocie i stło- tryczną, wodno-sanitarną i central. 
czeni, iak na małym placu przed za- nego ogrzewania. Do ostateczneg( 
budowaniami stoją maszyny, nieza- wykończenia wnętrza budynku przy­
bezpieczone przed niszczącym dzia- stąpi się jeszcze w okresie zimowym 
laniem atmosferycznym. 

Po przezwyciężeniu tych obiektyw Prace wykończeniowe trwają taki, 
nych przeszkód, załoga TOR-u w peł- . obecnie w drugim budynku mieszka 
ni wykona nowy plan. Jej dewizą nym przy ul. 3 Maja. ZakładaniE 
jest bowiem: każdy traktor, każda 
maszyna rolnicza szybko, tanio I instalacji elektrycznej, wodno-san; 
dobrze wyremontowana - to szyb- tarneJ, l centralnego ogrzewania jeB! 
S7a przebudowa zacofanej gospodar- jui na ukończeniu, podobnie jak 
ki rolnej na nowoczesną, to więcej tynkowanie ścian. wewnętrznych, t: 
zsoranych hektarów, to wlE!(:ej pl,). 
nów w spółdzielniach produkcyj- kładanie posadzki, roboty ciesielski, .' 
nych, to większy dochód dla bied- stolarskie l ślusarskie. W bieżącyn 
.nego i średniego chłopa na wsi, to tygodniu wykonuje się prace malaJ'­
więcej ehleba 'dla. robotników z mia- sRie. 
sta. 

C. Błońska - F. Nowak. Mimo trudnych warunków pra· 
cy w okresie zimowym zespół mu· 
rarski w składzie Stanisław MI"I.Y 
głód, Michał Koma.rnickl. Stani 
sław Serafin, Józef Zygmunt. Bro. 
nishw Kisielewicz i Józef Wróbe: 

wych dtvadzieściakilka utworóW. - wykonywał w grudniu ub . . r 
i styczniu br. przeciętnie 110 proc 

Z zakre8?J. muzyki chómlnej ukażą . , ,ś normy. 
B'ię ponadto: "Zabrze' , , ląsk pracu- . . 
;e", Suita łowicka" J. Maklakiewi- Dwie bryg'ady monterskie wskla· 
c;; a Wesele Lubelslde" •• .suita we- dzle Tadeusz Swieboda, Antoni KoiJ 
Belna", ,'panicz i a.ziewczllna" (A; I Stanisław KUś ł Wawrzyniec Jewsle· 
Mickiewicz) T. S~elifJl)wskieqo, ·"K1l-. . . 
;awiak _ ballada" ·S. Wiechowicza, Jew, StanL<;ław Tomaka, Stams!a~~ 
..-l'ttar8z robotników" Gawlasa. Kowalsłd. zobowiązały się skrOC~( 

Dla cMrów młodzieżowych wydany czas montowania instalacji central, 
b~dzie obszerny zbi6,. Kanonów. nelo olrzewania z 3 miesięcy do jed­
WŚ1'6d pieśni popularnych znajdujlł nelo miesiąca, czyli podnieść' wydaj­
!ię: A. Szalowslciego - "Trzy pieś- ność pracy do 300 proc. Brygady tf. 
ni Ludowe", K. Sikorskiego - "Ma-
tulu moja", A. Gl'adsteina _ ,,Pw- Już l bm.przysłąpił7 do pracy. 
lenki dla dzieci". (II) • 
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GOlINICY I (;m.oPI NAWIĄZUJĄ 
SEIUlECZNĄ WII';Z I'IIZ\,JAŹNI 

I\ATOW!CE. Plan pracy górni· 

skim sp"łdzielnlami produkcyjnymi. 
II Itlrych czloll ku IV ie '0 iejctlnok rol­
nie zwracają się do górników o po­
moc w pierwszym okresil' or~anizo· 
wania tycia ",sll%W!!!:o lak 118 

odcinku gospudarczym, jak l kultu· 
ralno - oświalowym. ' 

Narciarze LZS-ów składaJą życzenia tOW. Markiewce 
cZych kOlllitelr'lw !ąC'ZIIOŚC' ~e lV~ią 

jest "" roku hit'i:,c.\'1li hardzI' szeroki 
i Ollt'jlllll' tlu,.ll doraźne, pOnlO>cy t'kip 
1'0bo ' lIi"z)'ch w nllprllwie sl'rtetu I 
masz) II rolnic,zyCh, n'," lIiet ptllllUC ze 
S'i'"t"w arlysly("z!l)'~h w or/.:!llliwwa· 
o;u ż)':~ia świt,tlicowegll na wsi 0-

raz w or/.:alllltJW8l1iu Jlogauanek j pre 
lekcjI na nktualne lemaly. 

We wl()rek przybyła na Sląsk sz:t&­
fela narciarlfka, zorganizowaua stn· 
tan:em GlÓWIIl"J nady Sportu Wiej­
skiego. SEloft'la bie~lIie szlakiem 
zwycięsl w, od przelęl'zy Ouk ielskiej 
(woj. rzeszowskie} - dfl Zgor~elc,i. 

prnkszlaleenla naszego kraJu, 'IV 

kraj kwlllllłC('go soejalizmu, ty 1). 

parciu .. nuwego c:t:lowlcka slhnego 
fizyun!e I moraiaie". 

przebudowie socjalic>!ycznej w~i pol­
skiej. 

W Swierkl:1n3ch, do klarych s!la~ 
feia p rzybyła w środę, odbyła s i$. 
wielka akaormia. polfłcwna :r. wysię­
p3mi arlyslyrznymi. Ludowyell Ze; 
spolów Sportowych. 

POCZTOWCY w SLU2nm UPO. 
WS7.E(;IINJENJA OŚWIATY Na moście. ląC7IlCY",. mi .. jscowośt? 

Biała (woj "rakowskie) II Biel~kiem 
Iwoj śląskiej; wob~ miej~cU\\lych 
wlallz i prz!'dslawicieli ZSCh drlliy­
ny narciarskie LZ'i woj. krakowskie­
go przp.kaza/y urny II liem : ą rle!!'lflW­

ską oraz meldunki - szlafe·cle ślą" 
skirj , Na Irasie w woj . ślą,l,hn. wy­
nosząceJ 228 km, sla, rlnwać bę-clzi~ 
:JOlI clłonk<Ow sckcii nllrl"lIIrski<'h LZS 
f\..clll powiall'!w górskich woj. ślą­
skiego. Miasta ! , !Zminy, k!Mymt 
przehiega szlal'ela, udekorowano rIa-

Wiktor Markiewka pnek:liał mlo­
dzieży ~' iejskiej serdcClne pozdruwie. 
nia i życzenia wicikich sukcesów 'IIi 

KRAKÓW. Prowadzone na ~zero-

Gt'irnirze zespoly nawi!j ~ą w ro· 
'l;u hi~żąt'ym ,zctególnie śdsly kom­
laki z organizującymi ,tę w woi, $1.,-

ką skalę prz"z ii~tollU5Zy wil"j!>kich 
wspMlBwllrlllictwo pracy, nu od, 
cinku, kolpvrtażu prasy rnhotnicEo • 
ch/npski('j, duje w woj~w{)(lllwie k.ra­
kowsklm coraz lepsze wyniki. 

Ogólnopolskie mistrzostwa narciarskie 
młodzKeźy wiejskiej w hNDniczu 

Ponad j 7/1 111111 pren lI meralorów po­
plllnrn!'go \\"~rÓiJ mas ('hlollskieh pi­
sma .. ~ iroma!ln". 51 non DI)I)n~'III',W 
tygnllllika .. C.hlllr~kR I)rll~a" oraz 
21 l nnn rzvl!'lnlk,iw kalt"nclRrla Po. 
radnik Ilornika" - lo powalnl' ~sią· 
crnil;cia pOCllllwców kraknw~kieh' w 
walce o rorlllie~icnie poziomu ku!· 
turalnego wsi. 

ZOif1.rzylne Iyluly prrodownlków 
'w kOll,"rtnł.u czasofli~m m. In. ldu-
b~'1i: \\'1. Leja - 9~:ł (HClltllnl'rllto­
rtiw., WI. Illlrzll - 682. Romnn Lach 
- Rh? i !h'nryk Dulian - MO pre!!u 
mfOralnrów. 

gami. , 
W Zorach <l-osobowa clelegaela od­

łączy/n ~:ę od Ilłtlwnej SZlllfE'ly i u· 
dala się d" kopi/lni .. Polska" ® ~wię· 
lochłuw ic. nhy prZE"kaEat lam ezo­
łn\\"emu I"f;,bllcznwi Polski Ludowej -
Wiktorowi t>lnrkh'wl.'tl pozdrowienIa 
orRr. W~'f:1~y podziwu mltllhi(' ,'." W'P.I' 

ski (>j dla jego wspaniałyrh osjllf!,l1i.;oć­
W imieniu dplegacji pozdrowlt'nia 2:10 

W dnbch 18 i 19 lutego odhędą .ię 
w Iwun iczu ogólnopolskie mistrlO­
sIwa Ilorciarskie m!odzie:1y wiej. 
b'kie j. W zawodach Iych wezllJ~ '(l­

dział przCi;s\~wiciełe mloozieiy w·jej 
skiej. zrzl'szonej w Luduwych Ze­
snolach Wir jsk ich. Mistrzostwa or­
ganizowane BIl prze:!. Główną Hadę 
Sportu Wiej~k iego przy wspófpr:lcy 
Zwi!IZ~U Samopomocy Chlupski ryj I 
Wuj Urzędu Kultury Fizycznej. Te­
go rod,znju impreza przyczyni się w 
rlU7.Ct mi~n~ do r07.woiu SOt)!'11I Ol> 

w,j orRZ umlvMwiellia narcinr~twa 
w~ród szerokkh mas młJdz;ieiy chlop 

Mistrzostwa obejmllją naslęplIjące 
konkurenCJe : 

Kobl!'ly do lal 20 - bieg płaski nś 
ays!ans:e [, km. kubleły powyżl'J l. 211 
--- bieg plaski rm dyslansie 8 km. 

l\ł~żczyźnl do lal 20 - bieg plask~ 
8 km, nu;iczyżnl powyit'j lal 20 -
bieli p!a ,:o;'; 12 km Pl>t:adtll o,dh'!,izle 
się bieg rozslawny 4 s 8 km w kon· 
kurencji IDQsk iej. 

Oprócz mistrzosiw odhG-Oą ;lę po)o 
kazy na·rciarskie Woj~k~, MO, listo­
!loszy i ju,naków PO "SP" . 

Zarówno Indvwidunlnl zw~·cięz· żyli: mi~lrlyni Polqld Juniorów skiej. ' 

Jeetem :li zawodu naśladowcą ... 

cy. jAk I prztH11I jąCl" w~ w!Vpt'ilZG WH' 

"lnl('lwil" plHcówki pO('1.łuwe woj. 
krakowo;kiego, otrzymaly premie l 
nagrody. 

Cięcialówna. (ltr,z wicemisl'n: - lIa· 
lama E I.7.S (Wisło), 

,.I'rryrzl"kumy ci I ł'a'rj kltlllll .. 1'6-
bnlnh~i!\.'j .,.. jlllwll'dzlalll m. 1111. Cię. 
dlllówna ,.,... ~e na odr!nl... ~'sl 

Dzień Narciarza IV 
. ( •• II·II~td.") 

OGL03ZENIE 
Poszukuje sit natychmiaet: 

1) BUCHALTERA FINANSOWEGO ZE ZNAJOMOŚCI~ 
PLANU - KONT ' 

2) BUCHAr:rERA ZE 7-NAJO !!·'łQśCIĄ BUCHLTERII ANA. 
LJTYCZ"EJ 

8) MAGAZYNIERA 
Praca wj;t'. 'lkładu 7,hiorowel(o. -- Oferty wnosie do 

/ P. ,C. L. P. N. "L A S" RQdnik n s. 
ZbiornIcy 

K-130 

ZARZłD OKRĘGOWY P.G_R. w PRZEMYśLU ul. KOLEJOWA 4. 

po!!zukuje do pracy w majątkach Państwowych : 

Technik6w budowlanych, majstrów mumrskich, ciesielskIe", 
I'Itolarskich. murl\rzy, tieśll. stolarzy, szklarzy, zdunów_ 
Zainteresowani mogił sie zgłaszać ka!dego dnia do Zarzlidll 

poL~kll'j, Il!l'z,!l' nankr: !f' ,!'orll'm 
ł prllt'ą. b~d7lemy nleslrll.lt.'nlc 
widny t' (I przyśple!tunle prnc('slI 

Z RZESZOWA I 
W udchc1.qc.'1 \1ied.\elQ To.egr~l!e zosl.- t 

ną druży :. 'w~ mistrzostwa e>l.:ręgu neSlOV.'­

,kit::u .., leOl isie ~lol()wym. Ud.i.! w ml­
,!,,>osiw,ch WClm~ drutYll)'. które zdQoyly 
w. sw~'('h grupach pierw~ze j drugie micj~\'e 

'i.: Stal M,eloc, . Ogniwo-Rcs0vla. Spójnia 
Rze.zQw, Blld,,,,lanl llzes7. ńw, Zwl~tkow:~ 

Krosno, Zwi~zkowiec Jeslo.. Z"'i i;1.k(),,,ie~ 

Prt.em)'sl i K~lejar. przewor.k_ Drutyny 
!>OGzielt>ne z",~\aną na dw!~ grupy. a roz_ 
~rywlci prz"l'row.duIOfl b<:dą 5Y3le'''tm (lu, 
(o t.t QrowY n1 . Mi~friłowski :lcspół tepre-7.Cnhl Wnć 

I,~tlzle oktęa "lc~~"wslt i "~ zawo[:acn ogól· 
IK)polskicb. 

O~regowego P. G. n. W Przemyślu ul. Kolejowa 4 pokój Nr U. 
Warunki pla!')' do omówienia. ' , K-132 

Walne iebr.mle ZKS •. Ogniwo Rc.ov!a" 
przeloiQn~ zostaIn z dnia !2 lutec" na diieJl 
'm 1111 CliO na 8Qdz.. lO-t". 

W Dniu Narciarza (2 bm.) odbył II 8ię w Rzeszowie Masowe Biegi 
Na,rci/łl·tkie, 1IJ któryoh najlic:znirj ;zy udział wzi~la mwd;;iei ,:zkIJllUJ. 

(61) 

5. 
Był to dzle~ "elen dzIwnych nleapodziaMk. 
W połuunie Matwiej IIkoilCZył dyżur i zjadł­

Ilzy naprędce obiad wybrał się na targ, aby 
kupić coś do wll'pólncgo gospodarstwa. Musiał 
to zaw&ze robić eam. Anton nie n.adawał się do 
gospodarowania I kupował zawsze nie to, co 
trzeba. Przyczyna tego leżała w jego upodo­
baniu do słodyczy. Zamiast chleba przynosił 
pierniki miodowe, a zamiast cukru -cukierki. 

Stojący na posterunku przy bramie' Mitrycz 
spojrzał na Matwieja jak na upiora. 

- Chryste Panie, przecież ty dopiero co wy­
~zedłeś, .strogow .,- pOWiedział JoMatwieja 
ze zdumieniem. - Jakżeś ty tam wlazł z po­
wrotem, przeskoczyłeś przez mur, czy co? 

- Mitrycz. eo to z tobą - uśmiechnął się 
Matwiej - łyknąłeś sobie widać troszkę. Do­
piero co skończyłem dyżur i nigdzie jeszcze 
dziś nie wychodziłem. 

- J.kże to - zdumiał 81ę etary jeszcze bar­
dziej - etała tu jeszcze Kapka. rozmawiała 
ze mną, a ty wyszedłeś. O, mast iu jll samą, 
o wilku mowa ... 

Kapka biegła zadyszana od strony miasta. 
U.łyszała ostatnie słowa odźwiernegó. . 

- Coś ci się przywidzlałó, dziadku - rze­
kła I zaśmiała się wesoło - ktoś inny widać 
wyszedł. A z Matwiejem Zacharyczem zawsze 

się witam, zawsze go ścisnę za rączkę. Lubię 
go ... 

Wyęiągnęła. do Matwieja 8torstką od prania 
dłoń i strzeliwszy kpir"cymi oczyma prz~śliz­
gnęła się za bramę. 

Mitrycz Ilokiwał głową z niedowierzaniem! 
wszedł do swej budki. ' 

"Dziwaczka" ..... myślał Matwiej idąC! nllcą. 
No, czyż to nie dziwaczka? Uczepił!ł się go 
kiedyś, ' na wiosnę: zrób sOQle fotografię I ...,. 
Artiomka, powiada, pewno tvsknl, 110 Annl, tefs 
będzie przyjemnie popatrzeć na podobiznę mę. 
za. Sama się narzuciła, że wskaże mu dobregp, 
niedrogiegJ fotografa, sama kazała foto~fo~ 
wi zrobić zdjęcie .. en face" i ,,& profilq". Po­
tem -wzięła. lIobie dwie fotogTa~ie lin", pamiQt. 
kę". . , 

A całldem niedawno przynIC!sł",nowl"tld 
mundur i zaządała, aby Matwiej IIa.W8ze wy­
chodził na 'miasto w nowym, czystym ubraniu. 
Na pytllnie, skąd wzięła mundur, odpowiedzia­
ła: 

- Czegoż się nit< robi dla przyjaciela,., w~lę. 
łam z cekhauzu, mam tam wielblęięl", ~ i ro­
ześmiała się. 

Po pqwrocie z targu Matwiej zastał w wię­
zieniu nowe zamieszanie. W biały dzień uciekł 
osławiony oszust, piękny Jaszka Obież~świat. 

Nikt nie znał prawdziwego imienia Jaszki. 
Jeśli jednak sądzić z jego. manier, obracał się 
ldedyś w wyższym świecie. J aszka mówił do­
brze po francusku_ Kanceliści często plotkQwa~ 
li na ten temat, dziwili się, lecz mimo wszystko 
nie wierzyli w szlacheckie pochodzenie Jaszki. 

Kiedyś jednak zjawiła się w więzieniu ele. 
gancko ubrana dama z Petersburga. Nie chcia­
ła rozmawiać z pomniejszymi urzędnikami t 
zażądała rozmowy z sanwm naczelnikiem wię· 
zienla. Naczelnik przyjął ją natychmiast. 

Po ki11<u minutach J aszkę ~ezwano do po­
koju widzeń. Dama II Petersburga była jego 
matką· 

Na zdjt;ciu punkt 3tartowy. 

Jaszka nie zmieszał się na widok matki. Od-
sunął ją i spytał ze zdziwieniem: . 

- Przepraszam, za kogo mnie pani bierze, 
madame 7 Pani się omyliła najwidoczniej. 

- li1usza, kochany, daj już temu spokój.,. 
Tatuś prosi cię o przebaezenie. Masz tu list 
od niego. Zapomnij o urazach, synku. Wróć. 
Jesteśmy taey samotni .- mówiła kpbieta ~6 
łzami w oczaeh. 
. - Pro~zę mi da~ spok6j, madame. Nie znam 

pani. 
Matka wielkim WysiłkieM powstr-zymała się, 

by nie wybuchnąć płaczem. Opanowała się jed_ 
nak i poprosiła obecnego przy widzeniu, urzęd. 
nika więziennego, aby pożostawił ją w pokoju 
sam na sam li synem. Pół godziny rozmawiali 
Węztery oc:oy. Nagle otworzyły się drzwi, da­
ma zawołalI!. z radością: 

- Panowie, gotów jest przyznać się do 
mnie! 
,., Urzędnik wszedł do pokoju widzeń. J aszka 
Obieżyświat pat.rzy na matkę chłodnym wzro· 
kiem.' 

- I1iUIlZlI" synku, powiedZ tym panom, ze 
jesteś moim synem.· Powiedz to - a będziesz 
wolny. ' 

Jaszka Obieżyświat podniósł głowę i powie· 
dział spokojnie: ' 

Nie mQgę tego powiedziec. Widzę panią p.J 
raz pierwszy w życiu, madame. 

Matka zemdlała, a Jaszkę odprowadzono do 
celi. . 

Dama z Petersburga odjechała, nie dopiąw­
azy niczego, znikła jednak zaga,dkowość, która 
otaczała osobę Jaszki. 

W siedemnastym roku źycia młody hrabia, 
syn bogatego właściciela dóbr, przegrał w kar· 
ty dziesięć tysięcy rubli. Nie miał przy sobie 
pieniędzy i musiał podpisać rewers. Starszy 
dziedzic był skąpy. Pieniądze zapłacił, a syna 
w obecności Jego przyjaciół i ukochanej nazwał 
oszustem. 

Znieważony syn uciekł z domu, zbliżył sit ze 
światem przestępców i tułał lIię teraz po wię.­
zieniach, odpowiadając odmową na wS'll1tkie 
błagania rodziców, by wrócił do domu. 

Wszyscy wiedzi~li, że Jana Obieżyświat nie 
jeden raz uciekał z więzienia. Dyrekcja wię­
zienia wstrzą€.nięla była nie tyle lyln. ie ude­
czka Jlłs~k i byla nieuczekiwana, ile jej lajem­
niczością_ Wielu widziało, ja~ Jasz:ka wrlll 
wit .. źniami l!e swego korytarza $leJI do ł..tni , 
jak w~lti-dł ostatni do uhikacji ląsiatlujltcrj i 
rozbicralnią. gdzie w określonych goozlIIach 
ubslugiwal dozorców i więźniów fr) zjer. rów~ 
nież ~·ięzień. Ale z lai!!i Jaszka JUŻ nie wró­
cił. W rozbieralni zoslała po nim Iylko brud­
na bieJ:zna i kaflwn, w którego kieszeni by! 
noles lIe skrz"Łnie zapisanymi dlugaULi karda­
nymi. 

Nawet starzy dozorcy rozkln.dnli ręr.e te zdu­
mieniem : \II' idzicli już w swym życi u najru7.­
mailsze ucieczki, ale lakiej szluki nie pokua! 
jesz(;ze nikł. Przecież więzicli nie uciekł nIlgo! 
Tylko dwaj spośród dozorców domyślali s i~, 
czyją pO:J;ać przyjął Jaszka Obieżyświat, wy· 
chodząc z więz.ienia. Odtwierny Mitryc~ kr~cil 
głową i spoglądał l wyrzutem na Kapkę. która 
lego dnia znalazła sobie jakieś nie cierpiące 
zwłoki sprawy na mieście, musiał, jednak mi!­
czeć. Matwiej czekał, kiedy zajrzy doń Kap· 
ka, Ilhy polwierdzit swe pO<iejrzenia. JL-dnak· 
że Kapka nie przyszia ani lego wieczoru, an i 
następnego. 

Znikni ęcie Kap.ki nie zdziwilo nikogo. Ma" 
lwiej odkryl wreszcie lajemn :cę . która windo 
ma była GOIOrCOm z oddz·ialu kryminalnego 
oto KRpka dawnu już wzięła u wi~ziennego Pl;' 

pa ślub z Joszką Obieżyśwl~tem, . 

W dwa dni po zniknięciu Kapi: i fryzjer pod· 
sunął Malw: ejowl liścik. Po przy jśdu do swe· 
go' pokoju Mulw]ej przeczytaj list z żywą cie. 
kawością: 

'e. d. no 
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